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WYCHODZI CODZIENNIE. 


Przedpłata wynosi we Lwowie rocznie 18 złr, — półrocznie 
9 miesięcznie 


złr. — kwartalnie 4 złr. 50 et. — 
1 złr. 50 ct. 


Z przesyłką pocztową w państwie Austrjackiem, rocznie 
24 złr, — półrocznie 12 złr. — kwartalnie 6 złr. — 


miesięcznie 2 złr. 


LJ 


80 franków — kwartalnie 20 franków. 


Numer kosztuje 10 cnt. 


Rękopisów Redakcja nie zwraca. 


— 


me Lwów 11. lipca. 

Zapewne tkwi jeszcze w pamięci czytelników 
naszych gios głębokiego ubolewania, żalu i troski, 
który się podniósł zarówno z łamów pisma na- 
szego, jak i całego poważnego dziennikarstwa 
polskiego, na wiadomość o rozterce w obozie pol- 
skim na Szlązku. Katolickie Towarzystwo poli- 
tyczne z Gwiazdką Cieszyńską na czele — więc 
Polacy, ożywieni najlepszym duchem patrjoty- 
cznym, wiodący przez dziesiątki lat zacięty bój 
z naporem germanizmu — poczęło waśnić się o 
drobiazgi, niegodne nawet wzmianki poważnej, z 
ludowem Towarzystwem politycznem, czyli znowu 
z Polakami-ewangielikami, ożywionymi równie 
gorącym patrjotyzmem, a w walce z ekstermina- 
cyjnemi żywiołami niemniej dobrze zasłużonymi. 
Jeśli kiedy, to w tym wypadku znane przysłowie 
duobus litigantibus tertius gaudet, byłoby w do- 
słownem znaczeniu sprawdziło się na ziemi Saląz- 
kiej, gdyby niesnaski i kwasy chwilowe doprowa- 
dziły były do zupełnego rozdrażnienia tej wale- 
cznej i niespożytej braci naszej, od wieków pod 
jedną gospodarującej strzechą. Z takiego rozdwo- 
jenia bowiem byliby w pierwszym rzędzie sko 
rzystali nasi najserdeczniejsi Mmatorowie ziem 
słowiańskich, Niemcy, których prawie do rozpaczy 
popycha już myśl sama, że po kilku wiekach za- 
żartego tępienia polskości, lud polski na Szlązku 
pozostał wierny swoim ideałom, swej mowie, zwy- 
czajom, słowem temu wszystkiemu, co jest dla 
niego murem, odgradzającym go swutecznie od nie- 
mieckiej zarazy, Owoż w mętnej wodzie niezgody i 
niechęci wzajemnej, najłatwiej byłoby łowić ryby 
knlturträgerom w stylu Schónerera e tutti quanti; 
stojące przed drzwiami wybory do Sejmu, nastrę- 
czały jak raz sposobność do skręcenia karku 
hydrze polskiej, do wyrugowania jej przedsta 
wicieli z reprezentacji krajowej, do ponownego 
unicestwienia tej ciężkiej-pracy rewindykacyjnej, 
którą przewódcy naszego ludn salązkiego, jak 
Paweł Stalmach, Cienciała i inni podejmują 
od lat kilkunastu ze skutkiem znakomitym. 


esyłką, pocztową za granicą, do całych Niemiec 
rocznie 50 marek, kwartalnie 12 marek, 5 srg. 
do Francji i Angiji, Włoch i Szwajcarii rocznie 
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ubogiej gminy Niegłowie, gdyż teraz może woda 
zabrać najlepsze kawałki gruntów, a nawet bu- 
dynki mieszkalne. 

Wydział powiatowy proponuje dla uniknienia 
dalszych klęsk, regulację rzeki Wisłoki kosztem 
4000 złr., przez co ochroni się wieś Niegłowice 
i 200 morgów ogrodowego gruntu od niechybnego 
zniszczenia 

W gminie Desznicy musiano 2 chałupy ro- 
zebrać i usunąć, zaś 15 domów i plebanja są 
zagrożone. Dla zabezpieczenia drogi komunika- 
cyjnej i całej wsi, żąda Wydział powiatowy wy- 
konania 25 tam. 

Wydział powiatowy Limanowski 
oblicza sakody zrządzone powodzią na drogach 
powiatowych i gminnych ogółem na kwotę 14.999 
złr. 56 cnt. 

Najwięcej ucierpiała droga powiatowa Kamie- 
nieko-Stupnicka. Wydział powiatowy w piśmie 
swojem z dnia 7. bm. oświadcza, że szkody zo- 
stały wprawdzie zaraz po powodzi obliczone, 
jednak mogą okazać się jeszcze większe, gdyż 
deszcze padają bezustannie. 

Wydział powiatowy Rudecki oblicza 
szkody ogółem na kwotę 11.553 złr. 

Na drodze gminnej z Czernichowa do go: 
ścińca rządowego Rudecko-Samborskiego został 
most na Strwiążu tak uszkodzony, że trzeba go 
będzie przebudować, co pociągnie za sobą koszt 
4.100 złr, 

Drogę gminną z Kołodrub do Medyuiec, 
idącą brzegiem Dniestru zabrała woda zupełnie. 

Wydziałpowiatowy Tarnowski oblicza 
szkody na drogach powiatowych i gminnych ogó- 
łem na kwotę 5.219 złr. i 

Wydział powiatowy Nadwórnia ń- 
ski obliczą szkody na drogach gmiunych, spo. 
wodowane dwukrotną powodzią dnia 19. czerwca 
i 2. lipca, ogółem na kwotę 5.641 ałr. 55 cnt. 

Głównie  dotkniętą została gmina Naza- 
wizów. 
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We Lwowie, Sobota dnia 12. Lipca 1884. 
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Biuro 


Listy 


Ogłoszenia przyjmuje się za opłatą 


Rok XVIL : 


Przedąłatę i ogłoszenia przyjmują we Lwowie: 


Administracji Dziennika Połskiego plac jacki 
liczba 6 i 7 w domu pana Kiselki; we Wiedniu, 
Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsku, 
Bazylei, Szwajczrji i Wrocławiu pp. Haasenstein 
& Vogler, we Wiedniu A. Oppelik, R. Moose, Rotter 
iSpł, w Warszawie Richman & Frendler. Biuro 
anonsów w Paryżu pułkownik Haczkowski Faubourg 
Poissonier 32. (głoszenia przyjmaje Ajencja p. Ad. 
Ciborowskiego Rue Clement 4 Paris. 

6 ct. od miejsca objętości 
jednego wiersza drobnym drukiem (petrt)). 

z pieniądzmi mają być | seek E franko do Admi- 
nistracji Dziennika Polskiego. Listy reklamacyjne 
nieopieczętowane nie podlegają opłacie. 


Reklamy w rubryce „Nadesłane“ 20 ct. od wiersza. 


dni obradowała ta komisja w Wydziale krajowym | mieszkańców. To też 
i sformułowała swoje życzenia w formie memorja |słychać znany dialekt wiedeński, a szcze- 
łu dla Wydziału krajowego. gólnie tam, gdzie można dostać jakiego ta- 
Sieć organów pomocniczych i wykonawczych | kiego piwa lub wiedeńskich dzienników. Mieszkań- 
Banku krajowego rozszerza się i zgęszcza na pro-|cy Poli zajęci są już od wczoraj przygotowaniami 
winóji coraz więcej. Swieżo zatwierdzone zostały |do uroczystago przyjęcia dostojnych a rzadkich 
przez Wydział krajowy następujące organa tegoł gości. Na całej „Riva“, tj. ulicy ciągnącej się nad 
rodzeju: na powiat Rudecki i okręg sądowy Gro4| samym brzegiem zatoki od dworca kolejowego aż 
deck Towarzystwo zaliczkowe w Rudkachzńa|do murów arsenału, stanął rząd słupów ubranych 
powiat Nadwórniański Rank zaliczko adzie- |w wieńce, flagi i herby. Wszystkie domy strojne 
ja“ w Delatynie; n femóWski Towarzy- |w festony, kobierce, herby, flagi, jednem słowem 
stwo zaliczkowe we Lwowie; na powiaty Jasło ij wszystko, co tylko na ten cel przydać się może. 
Bóbrka tamtejsze Towarzystwa zaliczkowe; na| Wszystkie wieńce i festony a mirtu i żywych 
powiat Podhajecki i Brzeżański łącznie Towarzy-|kwiatów ; sośniny do takich rzeczy nikt tn nie 
stwo zaliczkowe w Podhajcach ; na powiat Dobro- | używa. 
milski i tymczasowo na okręg sądowy Birczański Sam port przedstawia także widok nieawy- 
Towarzystwo zaliczkows w Dobromilu; na powiat |kły i interesujący. Kilkanaście olbrzymich okrę- 
myślenicki z wyłączeniem okręgu sądowego Ma-|tów wojennych rozmaitej konstrukcji stoi tam 
kowskiego powiatowa Kasa oszczędności w My-|wzdłuż brzegu zatoki, a dziewięć statków, które 
ślenicach ; na powiat Żółkiew tamtejsze Towarzy- | wezmą udział w manewrach stoi, w pogotowiu co- 
stwo zaliczkowe; na powiaty Tłumacz i Buczacz |kolwiek dalej. Pomiędzy nimi odznacza się szcze- 
Oszczędność“, stowarzyszenie kredytowe w Tłu: |gólnio jacht cesarski „Miramare“ swoją budową 
ma czu. (parowiec kołowy), „Kerka,* zgrabniutka, mniej- 
szą niż wszystkie inne fregata, stojąca pod ko- 
mendą arcyksięcia Stefana i „Tegethof", pra- 
wdziwy olbrzym o dwóch kominach Wszystkie 
strojne od góry do dołu—na wszystkich masztach 
i linach rozpiętych w trójkąty od masztów do 
boków okrętu, powiewają różnorodne flagi. Stoją 
one tak spokojnie, jakby martwe, ani znać zdala, że 
to straszne narzędzia zniszczenia, ziejące w danej 
chwili ogniem ze wszystkich otworów. 


Część z otrzymanej odzieży przesłano ks. Dziś od godziny 5-tej rano wsaystko na no- 
Mormotowi w Tyńcn, celem rozdzielenia. gach. Lada chwila da się słyszeć pierwszy sy- 
Postanowiono zapomódz Apolonię Korecką z|gnał, że nadchodzi pociąg dworski. Tłumy cieka- 
Półwsia Zwierzynieckiego 50 złr., a ogrodnika |wych zalegają Rivę, gdzie stoi gmach generalnej 
Micińskiego 100 złr. komendy, miejsce powitania cesarza. [I rzeczywi- 
Uchwalono, ażeby umieścić 2.000 złr.. w To-|Ście o god. */,6. podniósł się zfortu Grasso, leżą- 
warzystwie wzajemnego kredytu, jako fundusa|cego na przeciw miasta po drugiej stronie zato- 
zapasowy na leki i zupę rumfordzką z fabryki|ki, obłok dymu, poczem huknął strzał armatni, 
Bogdanji w Rohoncz na Węgrzech, gdyż we-|aż ziemia zadrżała. Wkrótce taki sam strzał 


na każdym kroku 


Posiedzenie krakowskiego komitetu ratunko- 
wego, odbyło się we środę o godzinie 1-szej po 
południu. 

Po odczytaniu raportu komitetu powiatowego 
w Brzesku o stanie spowodowanym wylewem w 
tamtejszym powiecie, postanowiono wysłać na ręce 
starosty Laskowskiego 2.000 zł.jna oczyszczenie grun- 
tów zasypanych szutrem. 


Złe duchy zdawały się tedy sprzyjać tym jawnie 
i skrycie głoszonym nadziejom i zamiarom nie- 
mieckich hegemonów, lec% mimo tych wszystkich 
przeciwności dobra sprawa zwyciężyła i nie do- 
puszczono do tryamfu wrogów naszych na Szlą- 
sku. Dzięki szlachetnej interwencji kilku ogólnie 
poważanych osobistości, które pospieszyły 2 po- 
mocą na zagrożony posterunek narodowy, (wy- 
mienimy tu między innymi hr. Konstantego 
Reya), „przyszło temi dniami — jak to zresztą 
w wczorajszej korespondencji z Cieszyna już do- 


Reprezentacja gminy miasta Jarosławia uda- 
wała się do Wydziałn krajowego z prośbą, aby 
zanim zbndowany będzie stały most na Sanie, 
postawiono kosztem fnnduszu krajowego dla tym- 
czasowej komunikacji most prowizoryczny. 

Wydział krajowy nie uwzględnił tej prośby, 
albowiem wydelęgował już na miejsce swego in- 
żyniera dla Zakupna i nago materjałn. po- 
trzebnego do budowy stałego mostu i skoro tylko 
materjał zostanie przygotowany, natychmiast przy- 


dłag sprawozdania członka komitetu p. Homo- 
lacsa, okazała się ta znpa bardzo dobrą i zale- 
cenia godną. 


drugi z sąsiedniego fortu „Giorgio* dał znać, że 
pociąg wjeżdża na dworzec. Następnie ozwały 
się wszystkie forty dokoła, wszystkie flagi pochy- 


W końcu nchwalono, jak to jnż donosiliśmy, | liły się na jedno skinienie. Przez całe pół go 
rozwiązać się z dniem 15. lipca br., dotego czasu |dziny grzmiało bezustanku, a tymczasem z dwor- 
pościągać wszystkie skłądki, roaporządzić w myśl | ca wyszedł pociąg i ruchem nadzwyczaj powol- 
akcji obecnie podjętej wszystkiemi funduszami, |nym zbliżał się po szynach prowadzącycych do ar- 


i zawiadomić o tem postanowieniu komitet cen- | senałn. 


tralny. 


Przed generalną komendą stali już 
gotowi do powitania przedstawieiełe miasta, władz 
autonomicznych, politycznych i wojskowych. 


a 
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nieśliśmy — do zupełnego porozumienia pomię- 
dzy Polakami katolikami a Polakami ewangeli- 
kami. Dziś więc obydwa polskie Towarzystwa lu- 
dowe, imponujące liczbą, siłą moralną i duchem 
jednym, stoją w zwartym szeregu obok siebie, 
gotowe pod jednym sztandarem do walki i pracy 
narodowej. Że jedno i drugie wyda błogie owoce 
dla sprawy polskiej na Szląsku, 
goręcej niżeli kiedykolwiek przedtem, byle tylko 
nasi bracia Szlązacy pamiętali zawsze i wszędzie 
że: „Zgoda buduje — niezgoda rujnuje.* 
zn zzz 


Wydział powiatowy Jasielski oblicza 
szkody arządaone powodzią na drogach powiato- 
wych i gminnych ogółem na kwotę 18.100 złr. 
Ze szczegółów dowiadujemy się, że droga z Nie- 
głowie do Dębowca, którą ukończono na kilka 
dni przed wylewem, została w dwóch miejscach 


na przestrzeni 1200 metrów znpełnie zniesioną 


Prócz tego w skutek wylewu rzeki Wisłoka, zni- 
szczone zostały ochronne budowle wodne, a co 
gorsza wytworzył się groźny stan dla małej i 


wierzymy dziś 
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stąpi do budowy. 

Gdyby jednak gmina miasta Jarosławia zde- 
cydowała się własnym kosztem most wybudować, 
to na ten wypadek oświadczył Wydział krajowy go- 


w kwocie 300 ał. 
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iasta Stanisławowa na budowę koszar pożyczkę 
w kwocis 300,000 zł, w latach 20 umorzyć się 
mającą. 


KRC uni 


Czytamy w Czasie: Rząd przygotowuje dla 
Sejmu projekt nstawy o kopalnictwie naftowem. 
Będzie to uzupełnienie į wypełnienie znanej u- 
stawy państwowej, Projekt swój przedłożył rząd 


towość wypożyczenia jej materjału drewnego ze sta- 
rego mostu, udzielenia pomocy technicznej i subwencji 


postanowił udzielić gminie 


Korespondencj @. W oknie jednego 3 wagonów stał cesarz w gene- 
ralskim uniformie, a obok niego - następca tronu. 

Pola 7. lipca. Powitani okrzykami zebranych i hymnem ludo- 

(Manewry floty wojennej. Przygotowania do wro-|wym, który zagrała muzyka weteranów, wysiedli 
czystości. Przyjazd cesarza i następcy tronu |obaj w oznaczonem miejscu, a odabrawszy powi- 
Odjazd floty). tania, wsiedli napowrót do wagonu. Pociąg skrę- 

(R). Oto już drugi dzień spogląda wasz ko- | Cił po za żelazne satachety i mur arsenału, 
respondent na błękitne fale Adrjatyku. Znalaał-| gdzie się znowu zatrzymał. Skoro cesarz wysiadł, 
szy się tu, przy sposobności małej podróży na po-| udał się zcałą świtą przed zabudowany ze wszech 
łudniowy kraniec monarchji, właśnie w chwili| stron arsenał na plac ćwiczeń wojskowych po za 
przygotowań do wielkich ćwiczeń floty, na któ-|koszarami marynarki. Tam stała cała prawie 
rych obecnym będzie cesarz z następcą tronu, po- załoga Poli, artylerja i załoga wojennych okrę- 


stanowiłem podzielić się z czytelnikami Dziennika |tów w trzech oddziałach. Cesarz oglądał wszy- 
mojemi wrażeniami. stkie oddziały szczegółowo. Prowadził go komen- 


Miasto, a raczej kolonia wojskowa (widzi się|] dant Poli, a za nim o kilka kroków postępował 
tu bowiem na każdym kroku trzy razy więcej| śrcyks. Rudolf. Po przeglądzie odbyła się defi- 
wojskowych, niż cywilnych) Pola ściśnięta w ma- lada na wielkim placu przed kasarnią, a nastę- 
łem zagłębieniu pagórków nadbrzeżnych tuż nad| pnie przedstawienie oficerów. Ztamtąd udali się 
zatoką, roi się od wczoraj rana niezwykła liczba| Wszyscy w powozach do pobliskich bateryj i for- 


najpierw Wydziałowi krajowemu do objawienia |]udzi. Z okoliczności blizkich ćwiczeń floty, mnó- | tów, aby oglądać nowe budowle i roboty. Z fortu, 


opinii, a Wydział krajowy odniósł się w tej mie- 
rze do fachowej komisji złożonej ze znanych w 
kraju przedsiębiorców naftowych i górników, Dwa 


stwo obcych przybyszów zalało Polę. Najwięcej leżącego tuż koło miasta na przylądku „St. Pie- 
ciekawych dostarcza Tryest, jako najbliższe wiel-|tro* wsiadł cesarz na łódź przewozową, która go 
kie miasto i Wiedeń, słynny a ciekawości swoich | zawiozła na jacht „Miramare*. 


Było to około godziny 9-ej rano. W chwili, 
gdy cesarz opuszczał ląd, zagramiało ze stojącej 
wśród miasta cytadeli „Castello" 21 wystrzałów 
armatnich, z których każdy powtórzyły wszystkie 
okręty wojenne. Przez długą chwilę nie było nic 
słychać, tylko huk podobny do najsilniejszego 
gromu, a w obłokach dymu zniknęły prawie 
wszystkie okręty. Za pierwszym zaraz strzałem 
pochyliły się znowu flagi, a na wszystkich ma- 
sztach i rejach pojawiły się setkij majtków. 
W krótkich przerwach pomiędzy strzałami sły- 
chać było tylko przeciągłe „hurra!*, a majtkowie 
powiewali podczas okrzyków czapkami. 

Wkrótce zapanowała znowu cisza w zatoce. 
Cesarz udzielał posłnchania na swoim jachcie, 
potem udał się jeszcze na zwiedzenie portu 
Punto Christo na zachodnim krańcu zatoki, gdzie 
znajduje się jedyna w swoim rodzaju obracająca 
się wieża żelazna, która sama jedna wystarcza 
do obrony zatoki. Cicho też i spokojnie odbył się 
odjazd floty wojennej do Fazana, sąsiedniej miej- 
scowości nadbrzeżnej, gdzie się odbędą jutro 
wielkie ćwiczenia. Obserwowałem ten odjazd 2 
portu St. Pietro. Rzeczywiście warto było widzieć 
te kolosy, jak jeden za drugim opuszczały zato- 
kę, zostawiając za sobą tylko kłęby czarnego 
dymu. Na czele szedł „Miramare“, za nim rzę- 
dem wszystkie inne. Minąwszy port, uszykowały 
się we dwa rzędy w szerszem miejscu zatoki, 
a wkrótce zniknęły za przylądkiem Punto Christo. 

Dziś przybywa z Tryestu parowiec „Ginsti- 
nopoli*, który zabierze ciekawych do Fazana. 
Odpływam i ja tym statkiem jutro o 7. rano, 
a tym sposobem prawie dzień cały spędzę na 
morzu, w Fazana bowiem nie wysiadamy, lecz 
będziemy trzymać się floty wojennej. 


Ziemie polski 
iemie polskie. 
Warszawa 8. lipca. Pod powyższą datą Dnie- 
wnik warszawski zamieszcza relację o pobycie 
metropolity kijowskiego Platona w m. Korosty- 
czowie na Ukrainie. Metropolita wjeżdżał do Ko- 
rostyczowa d. 28. czerwca przy biciu w dzwony 
nietylko w cerkwiach, lecz i w miejscowym ko- 
ściele katolickim „To bicie w dzwony w kościele 
katolickim, dodaje Dniewnik, odbywało się za 
każdym razem, gdy metropolita przejeżdżał przez 
miasto.” Po ukończeniu różnych ceremonij cer- 
kiewnych, metropolita udał się do miejscowego 


proboszcza prawosławnego, w którego domu 'przy- 
gotowane miał dla siebie mieszkanie. Wnet o- 
częły się ofcjalse przedstawienia. „Pomiędzy 


innymi, powiada Dmisoniki, przybył także i pro- 
boszcz katolicki, ksiądz W. Morowica, dla zło- 
żenia uszanowania i uchylił głowę przed błogo- 
sławieństwem metropolity, póczem wraz z innymi 
zaproszony został na obiad.“ „Na drugi dzień, 
tj. 29. czerwca, odprawiwszy nabożeństwo w cerkwi, 
metropolita zwrócił się z mową ponczającą do 
obecnych i błogosławił wszystkich; między obe- 
enymi znajdowało się wielu Polaków- katolików. 
Z cerkwi udał się metropolita następnie do ko- 
ścioła katolickiego; ks  Morowicz wyszedł na 
jego spotkanie z krayżem i wodą święconą, a po- 
tem odprawił nabożeństwo za zdrowie i pomy- 
ślność Najjaśniejszego monarchy, całej jego naj- 
dostojniejszej rodziny i kijowskiego metropolity 
Platona. Po skończonem nabożeństwie metropo- 
lita oglądał kościół, czego dopełniwszy, miał na 
wychodnem mowę do katolików i prawosławnych 
zebranych w kościele. A mowa była taka: 


Pan nasz Jezus Chrystus, który zstąpił na 
ten Świat, ażeby nas zbawić i zaprowadzić pokój 


Ksieża esada. 


Na południe od jeziora bajkalskiego, w gu- 
bernji irkuckiej, w kotlinie gór Sajańskich, o pięć 
mil od granicy chińskiej, leży nie wielka osada 
miejska, Tunka, zamieszkała przez bnrjatów i po- 
tomków kozactwa, wysiedlonego na Syberję w ro- 
ku 1709. Kozacy, wstępując z burjatkami w związ- 
ki małżeńskie, utworzyli nowe zupełnie plemię 
JaSasznych, które powszechnie chwalą za pil- 
ność i zdolność do pracy, wesoły humor i mę- 
stwo. 

_ Dziś Tunka niczem się nie odznacza, i jak 
wiele innych osad wiejskich w Syberji, jedynie 
tylko znaną jest z handlu zwierzyną , którą do- 
starczają jej mieszkańcy na jarmarki w obfitości. 
ył jednak czas, kiedy Tunka na całą Syberję 
głosu posiadała sławę. Było to po roku 1866, 
zaraz po smutnej pamięci rozruchach na krugo- 
bajkalskiej drodze, gdy w skutek tej przygody, 
przesiedlano przestępców z jednego miejsca na 
drugie 1 odosobniano jedne gromady od drugich. 
Tunka wybraną wtedy została na miejsce pobytu 
dla księży katolickich. Na początku roku 1866 
wszystkich księży, znajdnjących się na osiedleniu 
w północnej krainie, sprowadzono do tej miejsco- 
wości; liczbę przebywających powiększyły nowe 
partje księży w końcu 1866 i 1868 roku, na mocy 
najwyższych raanifestów, uwolnionych od ciężkich 
robót w kopalniach i rotach aresztanckich. Tym 
sposobem zebrało się w Tunce jednocześnie z du- 
chowieństwa katolickiego przeszło 150 osób. 

Z początku, gdy się wygnańcy w Tunce za- 
częli zjeżdżąć, miejscowi mieszkańcy w wielkim 
byli strachu; poszła między nimi dzika pogłoska: 
„ Polaki rieżut" į dlatego lękali się ich do swoich 
domów przyjmować. Wielu gospodarzy powyjmo- 


bycie księży do Tunki nastąpiło w krótkim cza- 
sie po owych strasznych pożarach, które wtedy 
szerzyły się we wschodniej Syberji, a przyczynę 
których najniesłuszniej przypisywano Polakom. 
Lecz gdy do Tunki coraz więcej zaczęło przyby- 
wać Polaków, gdy za pieniądze zaczęli oni najmo- 
wać u mieszkańców kwatery i kupowali różne 
artykuły do życia, wreszcie gdy się przekonana, 
że wygnańcy nie są szkodliwi, lecz przeciwnie, 
pożyteczni, zaczęli mieszkańcy Tunki ufąć nowym 
przybystom, więcej niż sobie SAMym. Nakoniec 
owo pierwsze zdanie o Polakach przemienili na: 
„eto czestnyj narod.* 

Księża, zesłani do Tunki, otrzymali od rządu 
miesięczną płacę po 6 rs. z dołu; taką płacę 
otrzymywali jednak tylko ci, którzy nie mieli 
zkądinąd pomocy. Komu zaś przysyłano jaką 
kwotę z kraju, stosownie do jej wielkości potrą- 
cano z „karmowych* (tak nazywano miesięczną 
pensję) Tak np. komu przysłano z domu 6 ru. 
bli, ten przez jeden miesiąc nie pobierał płacy, 
Komu przysłano 72 ruble, ten przez cały Tok nie 
nie otrzymał. Widocznie, że to zniewoliło konie- 
cznie do ograniczeń najściślejszych, do urządze- 
nia się wspólnego we względzie ekonomicznym 1 
do różnych przedsiębiorstw, mogących przynieść 
jaką taką zapomogę. 

Pierwsze atoli lata były bardzo ciężkie, trze- 
ba było żyć z własnego grosza, a tu w większej 
części wcale go nie było*); a i ten kto miał, 
musiał oszczędzać, nie wiedząc, jak długo prze- 
ciągnie się pobyt przymusowy. Nie pomogła 1 
oszczędność : trzeba było koniecznie myśleć o 28- 
radczych a skntecznych środkach. Pojmowali to 
dobrze i sami mający nad księżmi dozór urzędni- 


*) Hr. Kierdej w swych „Wspomnieniach* (Poznań 
1875) nie podziela tego zdania, twierdząc, że księża nale- 


żeli do wybranycb. Dostawali oni od rządu — pisze on— 
po 6 rubli, przysyłano im także obficie stypendja mszalne, 
rachując zwykle po 2 złp., chociaż otrzymywali czasem 
lpołrublowe datki. Przytem o każdym z nich pamiętali to 


wało okna, piece, po drugiej stronie mieszkanie, | krewni, to dobrodzieje, to znajomi z kraju, tak, że najbie- 


aby przea urzędników nie byli przymuszeni do 
pomieszczenia Polaków u siebie. Przyczynę obawy 
Tunki nie trudno objaśnić, aważywszy, że przy- 


dniejszy miał przynajmniej 25 rubli miesięcznie, co ać 


nadto wystarczało na przyzwoite utrzymanie w tamtych 


stronach. Narzekali przecież zawsze na biedę i niedosta- | 
tek... 


cy, zważając, że wyznaczona od rządu płaca by-|jący na skraypcach, duety grywali. Urządzono 
ła tak sacznpłą, że żadną miarą niepodobna |także aptekę, a ks. Pisanko, niegdyś farmaceuta, 
było z niej się utrzymać. Przybyły z Irkucka do |został aptekarzem. Doktorów nie było, ale dwaj 
Tunki, wkrótce po sprowadzeniu księży, pułko- | księża, ks. Rafał Drzewnowski i ks kanonik 
wnik Kupienko, radził im, aby się zajęli uprawą | Ludwik Czajewicz, przed przybyciem swojem do 
roli, jako jedynym środkiem, mogącym w tym|Tunki, zapoznawszy się z znajdującymi się na 
odludnym zakątku przynieść istotną korzyść. Księ- | wygnaniu lekarzami, ponauczali się od nich co- 
żom trudno było z razu, pogodziwszy się z losem, | kolwiek medycyny i następnie użytkowali te swoje 
wziąć się do pługa; ksiądz Kamiński, misjonarz, | znajomości na korzyść publiczną  Drzewnowakie- 
odrzekł pnłkownikowi : mu rząd powierzył nawet szpital w Minusińsku, 
— Panie, myśmy poświęcili życie nasze naj gub. jenisejskiej, a Czajewiczowi pozwolił wy- 
uprawę roli serc ludzkich, a nie dla uprawy roli|Jeżdżać z Tunki (zkąd nikt oprócz niego nie miał 
ziemskiej. prawa się ruszyć) w okolice dla leczenia Burja- 
Gdy jednak miesiące mijały, a nędza coraz|tów. Pośrednikiem między władzą i osiedleńca- 
więcej dawała się we znaki, wzięli się księżaj mi był starosta, wybierany z pomiędzy księży 
pilnie do roboty. Tak awani ludzie praktyczni większością głosów na ogólnej sesji. Oprócz tego 
pierwsi jęli się zarobku, powynajmowali sobie| RA sesjach wybierano sędziów, którzy nieporozu - 
ziemię, poczęli urządzać warzywne ogrody, a pó- | mienia lub spory rozstrzygali. Wielu księży za- 
źniej orać, siać żyto, pszenicę i „wsiaką raczni- |jęło się raemiosłom; mieli więc wygnańcy swo- 
cę*, jak mówią Ukraińcy. Poszło im dobrze; w ich krawców, szewców, stolarzy, ślusarzy, kuśnie- 
ich ślad podążyli i drudzy, potem zaś założono | TZ); jubilerów, zegarmistrzów, introligatorów itd, 
ogólną spółkę ekonomiczną pod nazwą „Artelu*,| Zajmowali się też niektórzy fabrykacją papiero- 
której głównym celem było zaknpywanie potrze-|SÓW, cygar 1 Świeć łojowych, cukierków itp. Wy- 
bnych produktów w Czasie, kiedy były naj- |roby cukiernicze ks. Karola Chodkiewicza zyskały 
tańsze i wydawanie ich potrzebującym po sławę nietylko w Tunce, lecz i sam Irkuck wpro- 
jednej cenie w ciągu całego roku. Kto miał wadzały w  zadziwienie. Zamawiano też u ka. 
jaki fundusik składał go do kasy jako tym- Chodkiewicza a Irkucka na wielką skalę cukierki, 
czasową pożyczkę, a każdy wstępujący do zwłaszcza angielskie. Mieszkając po kilku razem, 
„Artelu*, przy otrzymywaniu miesięcznych 6 ru- zajmowali się też księża po kolei w swem kółku 
bli, wnosił po 3 kop. od rubla (18 kop.) na że- kucharstwem, gospodarstwem itp. i 
lazny dla siebie kapitał. Wyznaczono gospodarza Po całodziennej pracy zajmowano się chętnie 
pomocnika, kasjera i kontrolora. Urządzono skle- czytaniem, (wszystkich książek u różnych osób, 
pik własny, w którym, kto miał pieniądze, brał | razem wziętych, było do „1.000 tomów) studjowa- 
za pieniądze, kto ich nie miał, otrzymywał na| niem, zbieraniem kolekcyj ornitologicznych, malar- 
kredyt aż do czasu wypłat karmowych, kiedy mu | stwem, rzeźbiarstwem, grą na skrzypcach b tpi 
potrącano należytość. Co trzy miesiące odby- Zawiązało się piśmiennictwo historyczae, humo- 
wały się ogólne sesje artelne. Urządzenie arteli, rystyczne, satyryczne i t. p. Wydawano nawet 
w tem położeniu, w jakiem zostąwali księża, było własne perjodyczne pismo p. t.: „ Wygnaniec”, 
znakomite i przy oszczędności zabeapieczało ich wychodzące co miesiąc w objętości sześciu arku- 
przynajmniej od nędzy. Następnie założono w|Szy, Pisane*). - 
ten sam sposób spółkę rolniczą i klub czyli go Nabożeństwa publiczne urządzano tylko wte- 
spodę. W klubie zbierano się gromadnie, zwła- dy, kiedy przyjeżdżał proboszcz irkucki, ks. Szwer- 
szcza w niedzielę i Święta, grano w karty, sza- nicki, obowiązany objechać rok rocznie całą pa- 
chy i warcaby, czytywano gazety, a czasami ks. *) Wsp. o dach. 


„i „522 „ZĘ polsk. na wyg., w Tance przez G, 
Stecki i ks, Teodor Rohoziński, prześlicznie gra- z S. Poznań 1876. i 


— e e o. m — — == ZO R Z ED O 


ralję. Często jednak odbywały się nabożeństwa 
prywatnie ; władze pobłażliwie patrzały na to, 
że miewali księża misję po domach. Często w swo- 
im tylko pokoju, na zwyczajnym stole, posługu- 
jąc się saklaunymi kielichami ofiarę spełniali. 
Aparaty po większej części sami księża sobie 
szyli, mszały przepisywali; pateny nie trudno by- 
ło z blachy zrobić; kielichów, używano szklanych 
zwyczajnych i dodawano im podstawy drewniane 
lub blaszaue. Znaleziono podostatkiem i relikwij 
św. Zelaza na opłatki na miejscu zrobiono. Wszy- 
stko odprawiało się cicho, spokojnie i jakoś dzi- 
wnie, dziwnie rzewnie.. Pogrzeby odbywały się 
zwykle z największą okazałością, zbierali się na 
nie wszyscy. Na czele szedł zawsze a krzyżem 
staruszek kapucyn, brat Konrad Peszyński, łysy 
z długą siwą brodą ; za nim ciągnęły dwa długie 
szeregi, stu kilkudziesięciu kapłanów, śpiewających 
psalm „Miserere mei Deus ..**). 

W Tunce pozostały do dziś dnia ślady po- 
bytu polskich księży, chociaż sami osiedleńcy juź 
od kilku lat kraj tunkiński opuścili. Przedewsay- 
stkiem na cmentarzu pozostało kilkanaście mogił 
księży, a na niektórych z nich zgrabnie a kamie- 
nia przez towarzyszów wyciosane nagrobki. Czy 
ich kto dzisiaj dogląda — niewiadomo. O ile 
jednak z notatki podanej w piśmie rosyjskiem 
„Niwa“ **) sądzić można, pozostało w Tunce do 
dziś dnia dobrowoinie kilku Polaków, którzy spro- 
wadziwszy z kraju rodziny zajmują się dalej dość 
korzystnym, za czasów przymusowego pobytu 
rozpoczętym handlem awierzyną i futrami. W skle- 
pach tunkińskich podziśdaień jesacze sprzedają 
się zamki i kłódki, robione w swoim czasie przez 
Polaków-księży. Miały one wtedy głośną sławę 
na całą irkucką gubernię: były bardzo poszuki- 
wane, a lubo dziś wyrabiane są wyłącznie przez 
Rosjan i Burjatów, zatrzymały jednak nazwę 
„polskich tedielij" i jako takie cieszą się wielkiem 
uananiem i znacanym popytem. Zyg. Libr. 


*) Pam. księłza wygn. Lwów 1876. 
|. **) „Niwa“ 1881 mr. 50 i „Oczerki Wostocznoj Bi. 
biris Rowinsksho w czasopiśmie „Drewniają i nowaja 


Rossja.* 


na ziemi, naucza nas przez swych apostołów, 
ażebyśmy, chrześcianie, byli ożywieni jedną myślą 


i jedną mądrością, ażebyśmy żyli pomiędzy sobą 
w zgodzie i miłości, ażeby nie było pomiędzy na- 
mi waśni i rozterek. Takiemi byli też chrześcija- 
nie z początku, n których, jak to widzimy w dzie - 
jach Apostolskich, było jedno serce i jedna du- 
sza. Na nieszczęście, nie długo to trwało i wkrótce 
wróg-człowiek, o którym mówi Jezus Chrystus 
w wiadomej przypowieści, począł siać plewy na 
niwie Chrystusowej i różnić umysły chrześcian, 
z czego wynikło wreszcie to, że kościół rozpadł 
się na Zachodni i Wschodni, od którego pocho- 
dzi nasz narodowy: kościół rosyjski. Są to dwie 
rodzone siostry, które wyznając w gruncie rzeczy 
jedną i też samą naukę Chrystusową w głównych 
jej dogmatach, różnią się tylko w niektórych 
swych zdaniach. Wszyscy prawdziwi chrześcia- 
nie, ożywieni duchem Chrystusowym, pragną, aże- 
by się pogodziły te dwa kościoły; leca gdy kre- 
wni się pokłócą, zgoda zwykle trudno następuje i 
dlatego to dotychczas kościoły w rozterce. Dopó- 
ki tak będzie, Bogu jednemu wiadomo ; lecz my, 
bracia moi i siostry, katolicy i prawosławni, po- 
mimo rozdziału kościołów, powinniśmy być oży- 
wieni jednym duchem i żyć w zgodzie i pokoju, 
miłość bowiem wzajemna, zalecona przez samego 
Pana naszego, Jezusa Chrystusa, stanowiąc główną 
cechę prawdziwych wyanawców Jego, jest taką 
cnotą, bez której, według słów Pawła św., i sama 
wiara nic nie anaczy*. 

„Proste te i jasne słowa, kończy Dniewnik, 
wypowiedziane z ojcowską miłością, wywarły 
przyjemne orąz głębokie wrażenie na wszystkich 
będących w kościele. Niektórzy a nich mówili: 
„Oto jakby należało zawsze nas pouczać !“, a dru- 
dzy znowu: „błogosławione usta, głoszące rzeczy 
podobne* itp. Wyszedłszy z kościoła metropolita 
odwidził księdza Morowicza w mieszkaniu jego, 
co tak księdza, jak i wszystkich obecnych kato- 
lików serdecznie ucieszyło". 


Sprawy zagraniczne. 


Petersburg 7. lipca. Russkij Kurjer donosi, 
że w Kremienczugu nad Dnieprem, gdyby nie 
wojsko i policja, które wczas jakoś tą trasą 
nadbiegły, przyszłoby było znów pogromo żydów. 
Bitwa powstała z jakiejś sprzeczki pomiędzy kilku 
żydami a rzemieślnikami, i ci ostatni, dzięki prze: 
wadze liczebnej żydów, zostali srodze poturbowani. 
Dużo z nich zostało rannych, lecz trupa nie było. 
Dwóch żydów uwięziono jako sprawców bójki, 

W petersburskim instytucie górniczym ukoń- 
czyli studja w roku bieżącym ze stopniem inży- 
niera górniczego następujący Polacy: Kołobrzeg- 
Kolberg Henryk (z odznaczeniem , jako pierwszy 
kończący i z nagrodą za najlepszy projekt z me- 
chaniki stosowanej); Gąsiorowski Ludwik, Korwin- 
Krukowiecki Henryk, Salzgeber Lucjan, Żukowski 
Juljan, Majewski Jan, Wehr Oskar i Kiechler Le- 
opold (dwóch jeszcze Polaków z powodn choroby 
nie przystępowało do egzaminów). Ogólna liczba 
opuszczających a końcem r. b. instytut jest 19, 
Polacy zatem stanowią w niej 42"/,. Imię koń- 
caącego „pierwszym,* bywa umieszczone na mar- 
murowej tablicy w sali aktowej instytutu ; odzną- 
czenie to spotkało dotąd niejednego Polaka. Przy- 
taczamy jeszcze jeden szczegół: Oto inżynierów 
górniczych, Polaków, którzy ukończyli w ciągu 
całego szeregu lat ostatnich tutejsay instytut, we- 
dług urzędowego wykazu jest około 100 (25%, 
ogólnej liczby inż. gór., wychowańców petersbur- 
akiego instytutu). Większa ich połowa znajdnje 
się w służbie rządowej , reszta zaś pracuje w 
prywatnych kopalniach, fabrykach i hutach. Roz- 
rznceni po csłem carstwie i Królestwie, Polacy 
anajdują się we wszystkich większych kopalniach 
na Uralu, Kaukazie, Ałtaju itd. 

Dnia 5. b. m., jak donoszą WNowosti, odbył 
się w Petersburgu na cmentarau Smoleńskim 
zkromny pogrzeb pułkownika dragonów, Ludwika 
de Lusignan, tytularnego krola cypryjskiego, 
jerozolimskiego i ormiańskiego, potomka obrońcow 
grobu Pańskiego. Zmarły liczył lat 77 ; pocho- 
wany został według obrządku prawosławnego. 
Ciało zmarłego odwiozł na cmentara prosty dwu- 
konny karąwan; za trumną postępował syn nie 
boszcayka, porucznik wojsk rosyjskich i jakaś da- 
ma w grubej żałobie, zapewne jego żona. Przed 
ciałem niesiono ogromny herb króleweki zmarłe- 
go, wybity na złotej desce, a następnie dekoracje 
tegoż, pomiędzy któremi błyszczała „gwiazda“ 
królewaka. Zwłoki pochowane zostały tylko tym- 
czasowo, mają bowiem być przeniesione na wyspę 
Cypr, do grobu krolów Lusignanów. „Jak wiado- 
mo, kończą Nowosti, zmarły król prowadził nie- 
skończone procesa o jakieś miliony, i zmarł bar 
dzo ubogim“. 

Nowoje Wremja w jednym z zeszłotygodnio- 
wych numerów, składa nam następujące świa- 
dectwo dojrzałości: „Pozostaje jedyny tylko pra- 
ktyczny i nie pozbawiony zmaczenia wniosek z 
tych objawów nowej fazy spraw polskich, — 
wniosek, uczyniony w niektórych gazetach (jednej 
tutejszej i jednej poznańskiej), a mianowicie: że 
społeczeństwo polskie na ostatniem zjeździe zło- 
żyło nowy dowód tego, jak jest dalekiem od 
płonnych, daremnych usiłowań politycznych, która 
mogłyby pociągnąć je do niepotrzebnej walki 
przeciw dzisiejszym warunkom i obecnamu poło- 
żeniu rzeczy; że społeczeństwo to mie tylko 
stara się w sferze ducha, myśli i nauki znaleźć 
nagrodę za swe straty materjalne, ale że chce 
przekonać również wszystkich niewspółczujących, 
iż praca na takiej arenie nie będzie dlań bez- 
owocną. Ostatnie krakowskie i poznańskie uro- 
czystości — to oznaki zdrowia społecznego, dą- 
żące do umiarkowanego polepszenia bytu naro- 
dowego , jgłęboko podkopanego zgubną polityko- 
manją lat ubiegłych i jej chorobliwemi straszne 
mi następstwami. Na to można odpowiedzieć: 
„Szczęść Boże!*— chociaż dla zaznaczenia takich 

rozsądnych przekonań, właściwie nie są potrze- 
bne żadne szczególne uroczystości. Petersburski 
organ polski, jako posiadający więcej zimnej krwi 
w skutek samego położenia względnie do swych 
zagranicznych współbraci, słusznie wyłącza dwie 
główne rękojmie narodowej samodzielności, które 
współrodacy jego powinni starać się zachować, 
t. j. język i piśmiennictwo. A do zachowania ich, 
dodamy, zjazdy lekaray i przyrodników mało 
przyniosą korzyści..." Oto co się nazywa — 
morże przepłynąć a na Dunajcu utonąć! Po ca- 
łym szeregu rozsądnych i umiarkowanych wnio- 
zków następuje taki dziwaczny lapsus linguae, 
jak aaprzeczenie pożyteczności zjazdów nauko- 


wych — dodaje ze swej strony Kraj petersburski, 


KRONIKA. 


Lwów dnia 11. lipca. 


przebywa obecnie w kąpielach morskieh w St. Małó, 
w północnej Francji, na wybrzeżu kanału La Manche. 
Po krótkim odpoczynku, znakomita artystka udaje 
się na całe lato do Zakopanego. 

+ Włodzimierz Milowicz, wychodźca polityczny, 
z r. 1868—64, w r. 1861 jeden z organizatorów 
ruchu rewolucyjnego na Ukrainie, umarł nagle w 
Krakowie dnia wczorajszego w południe, jak się do- 
myślać można, na udar serca, 

Od chwili wejścia w życie Banku krajowzgo 
piastował 8 p. Włodzimierz w tymże urząd sekre- 
tarsa. Po upadku powstania bawiąc w Paryżu, Wie- 
dniu i Stambule, trudnił się publicystyką, na którem 
to polu, dzięki licznym swoim stosunkom i znajo- 
mościom, odznaczał się tak doborem materjałów, jako 
też opracowaniem tychże. W latach od 1867—1870 
brał wraz z drem Koperniekim, Wacławem 
Przybylskim, Władysławem Siemieńskim, 
Władysławem Duninem, Karolem Pieńkow- 
skim, Władysławem Gołęberskim, Władysławem 
hr. Zamojskim (synem Andrzeja), Józefem Ko- 
łaczkowskim i innymi udział w polsko-tureckiej 
ajencji pod kierownictwem Tadensza Orzechow- 
skiego w Stambale, 

Czas krakowski pisze: 

„Włodzimierz M iflo w ice z, obecnie sekretarz 
Bankı krajowego, znany i zdolny publicysta, przybył 
d. 10. bm. do Krakowa, w przejeżdzie do wód, dla 
poradzenia się ostatecznego dr. Pareńskiego. Pospieszył 
on na „dawny Resurs Krakowski* dla powitania ko- 
legów z dziennikarstwa i licznych przyjaciół, których 
w Krakowie posiadał. Zjadł tam w ich gronie obiad, 
rozmawiając wesoło o sprawach bieżących; po obiedzie 
wszedł do czytelni i wziął do ręki dziennik. W je- 


krótki sposób oddychania i drganie nóg — Milowicz 
umarł! Obecny w Resnrsie dr Jordan, oraz przybyły 
natychmiast dr Buszek , figyk miejski, skonstatowali 
śmierć nagłą, a aczkolwiek przed sekcją nie można 
stanowczo określić powodu Śmierci, jednak zdaje się, 
że było nią serce, prawdopodobnie anewryzm lub 
stłuszczenie, 

Wiceprezes Resursy hr. Mycielski zawiadomił 
natychmiast Marszałka krajowego o tym boleśnym 
wypadku; dano zać krewnym zmarłego, mieszkającym 
w Krakowie, a przyjaciele podążyli do „Hotelu Sa- 
skiego*, gdzie Milowicz zamieszkał, aby zamknąć 
jego rzeezy, W chwili gdy to piszemy, powóz miejski 
przeznaczony na podobne wypadki, zajechał przed Re- 
sursę, aby ciało zmarłego przewieźć do kliniki, gdzie 
nastąpi sekcja zwłok. 

Nie chwila to na obszerniejsze wspomnienie. Po- 
wiemy więc tylko, że aczkolwiek áp. Milowicz , jako 
publicysta , nie zawsze szedł w kierunku, na który- 
byśmy mogli się bezwzględnie pisać, to przecież nie- 
zaprzeczenie był dobrej wiary dziennikarzem , obda- 
rsonym prawdziwym talentem i bystrym sądem o lu- 
dziach | rzeczach, który pozwalał mn wznosić się po 
nad komnnały i tuzinkowe aądy. Dzielny to był i 
nieznużony pracowaik. W swoim oxasie był, jednym 
s filarów głośnej, przez ks. Czartoryskiego założonej 


ków francnskich i polskich, i godnie reprezentował 
za granicą piśmiennictwo polskie. 

Od kilka lat zamieszkał we Lwowie, a nikomu 
z czytających dzienniki nie uszły nwagi koresponden- 
cje „Z Galicji* do Gazety Polskiej, w których w 
sposób zajmojąey i nezciwy omawiał Milowicz wazyst- 
kie sprawy naszego kraja, chociaż nie bez częstych 
wycieczek przeciw stronajotwn i kierunkowi, który 
przedstawiamy. 

Nagły, niezwykły, a bardzo dla znajomych i 
przyjaciół boleśny zgon Milowicza pozbawia dzieani- 
karstwo polakie istotnej a zatem rzadkiej siły; dzien- 
nikarzy polskich miłege i serdecznego kolegi. Pogrzeb 
odbędzie się w sobotę. Hr. Feliks Mycielski, wicepre- 
zes Resursy, zawiadomił brata zmarłego, który bawi 
obecnie w Warszawie, o nagłym zgonie Włodzimierza 
Milowicza*, Cześć jego pamięci! 

Kalendarz. Sobota: Henryka. Wschód słońca 
o godz, 4tej min. 18, zachód o godz. 7mej mln. 50. 
Długość dnia 15 godzin 30 minot. 

Kalendarzyk myśliwski. W lipen połować można: 
na kozły, ptactwo błotne i wodne w ogólności; od 
15. lipca także na przepiórki i dzikie gołębie, 

Dla ofiar powodzi. Wyxsaz XV. składek, które 
wpłynęły do kasy Bankn krajowego na ręce naczeł 
nego dyrektora tegoż Banku, p. A. Wrotnowskiego: 
Samuel Horowitz złr, 50, Wydsiał Rady powiatowej 
w Dolinie 100, z listy p. Władysława Fedorowicza 77, 
ze skarbony dnia 8. lipca 24 ct, 2.3 

Przes admin. Dziennika Polskiego: J. Kanz 3, 
J. Bukowski 2, St. Jarek 1, służba stacji Ropczyce 
50 ct., urzędnicy ck. głównego urzęda cłowego na 
kolei 13, rasem 1950. „43 

P, prezydent miasta W. - Dąbrowski, składki : 
z komisarjatu śródmieścia 347/5, z kómisarjatu dziel- 
nicy I. 253-51, z komlsarjatu dzielnicy II. 24380, 
zm komisarjatu dzielnioy III. 260:84, z komisarjatu 
dzielniey IV. 109':65, Karol Kiselka 100, Cecylja 
Czekańska 2, Antoni Trumpna 1-25, razem 1318:10. 

Odpowiednie wykazy i listy składkowe komisa- 
rjatów zostały równocześnie złożone na ręce skar- 
bnika komitetn. u którego leżą każdej chwili do przej- 
rzeala w binrze Bankn krajowego. 

Kraj Stowarz. Czerwonego Krzyża 1000, Ant 
Nowakowski, Gaje 5. 

Ogółem wpłynęło do dnia wczorajszego do kasy 
Bankn krajowego złr. 36.928'49. 

Wyjątkowa nędza, Dia Artura B. otrzymaliśmy 
od p. Popiela 50 et. 

Jubileusz 400-letni śmierci bł. Jana z Dukli. 
Miasto Lwów przystepuje do uświęcenia tej wielkiej 
pamiątki na cześć nietylko swego patrona, ale zara- 
zem patrona Polski, Rusi i Litwy.  Spodziewać się 
należy, że i deputacje x wewnątrs kraju wezmą 
udział w jubileuszowych uroczystościach, do których 
lwowscy OO. Bernardyni czynią wielkie przygotowa- 
nia. Wielki ołtars ozdobiono krzewami, a całe presbi 
terjam udrapowano ponsowym adamaszkiem. W po- 
dwórzu, przy stndni bł. Jana, wzniesiono ołtarz i 
ambonę, gdzie będzie odprawiona śpiewana suma 
z kazaniem. 

Onegdaj wieczorem odbyto próbę oświetlenia ga- 
zem statuy, która wypadła świetnie. 

Z wielu stron przysłano już do grobu bł. Jana 
z Dukli wota, pomiędzy któremi bardzo ładne srebrne 
lichtarze i lampę do zawieszenia przed Sanctissimum. 

OO. Bernardyni dają w niedzielę obiad na 120 
osób. Olbrsymi korytarz I. piętra przerobiono w tym 


Wiadomości csobiste. Dnia 6 bm. w Osuchowie 
pod Warszawą, rezydencji pp. Zdzisławów Jasień- 
skich, odbył sig w parafialnym kościele ślnb hr. Win- 
centego Łosia m pauną Olgą Jasieńską, w kole 
najbliższej rodziny, przyjaciół i sąsiadów, poczem pań- 
stwo młodzi odjechali do siebie w Lubelskie. — He- 
lena Modrzejewska sxawitała już do Enropy i 


dnej chwili siedzący obok niego dostrzegli niezwykły 


Correspondence du Nord-Est.; pisywał do dzienni- 


DZIENNIK POLSKI. 


celu ną refektarz i przyczdobiono go gustownie kwie- 
ciem i ponsowemi draperjami. 

W chwili, gdy to piszemy, dowiadujemy się, że 
przeszło 50 u pątników 2 pod zaboru moskiewskiego 
przybyło już do Lwowa, których OO. Bernardyni 
pomieścili w swoim klasztorze. _ Spodziewanych jest 
daleko więcej, a na nlokowanie ich nie starczyłoby 
może miejsca w gościnnym klasztorze ; dlatego wy- 
padałoby może, by nasi obywatele miejscy zajęli się 
przyjęciem braci zakordonowców. Celem bliższego 
poroznmienia się w tym względzie należy zgłosić się 
do klasztoru, a mianowicie do księdza Czesława 
Bogdalakiego. "H 

Co się tyczy obchodu tej jubilenszowej uroczy- 
Kości ze strony naszego miasta, -„znajdą czytelnicy 


szczegółowy program tegoż w sprawozdaniu pod ru- 


bryką „Rada miasta Lwowa“ w dzisiejszym numerze 
Dziennika. Podajemy tu tylko napis, który będzie 
umieszczony na srebrnej wstędzą u wieńca, ofiaro- 


łogosławionemu Janowi s Dukli 
swemu patronowi t obrońcy 
w czlerowiekową rocznicę śmierci Jego 
wieniec ten ofiaruje 
Miasto Lwów 
za prezydentury Wacława Dąbrowskiego. 


1484 — 1884.“ 


Ze względu, że”M6 r 

sto, radzilibyśmy, by przyjęty już projekt ilnminacji 
został wykonany nie w niedzielę dnia 13. bm., ale 
jautro, w sobotę dnia 12. lipca, jako w wigilię 
ozpoczęcia siedmiodniowego Obchodu tej dla serca 
każdego Polaka, Rnsina i Litwina tak drogiej jubi 
leuszowej nroczystości. F 

Kolonje wakacyjne. Komitet zajmujący się wy- 
sełką dziatwy ogłasza rastępojący porządek wyjazdu 
i powrotu z wakacyj: Dla dziewcząt wyjazd ze Lwo- 
wa we Środę dnia 16. lipca rano z uderzeniem go- 
dziny 6ej wyjazd tramwajem z placn Cłowego na 
dworzec główny. Na dworcu Śniadanie; o godzinie 
Tej wyjazd koleją arcyks. Albrechta do Morszyna. 
Przybycie do Lisowic o godzinie lej w południe. 
Powrót do Lwowa we czwartek dnia 14. sierpnia o 
godzinie 8ej wieczorem koleją arcyks. Albrechta; g 
dworca powrót tramwajem na plac Cłowy, gdzie ro- 
dzice oczekiwać mająj;na swoje dzieci. — Dla chło- 
pców. I. serja: Wyjazd ze Lwowa we Środę 
dnia 16. lipca rano % uderzeniem godziny 6ej 
tramwajem x placn Cłowego na dworzec główny. Na 
dworcu śniadanie; o godzinie 7ej wyjazd koleją 
aroyks. Albrechta do Stryja, W Stryju obiad i wy- 
jazd wozami traktem węgierskim. Około godziny 4ej 
w Bynowódzku wyżnem podwieczorek, około godziny 
7ej przyjazd do Haty. Powrót do Lwowa: We czwar- 
tek dnia 7. sierpnia rano o godzinie Bej wyjażd z 
Huty, wieczorem o godzinie Sej przyjazd do Lwowa; 
z dworca powrót tramwajem na plac Cłowy. II. serja: 
Wyjazd se Lwowa: W sobotę dnia 9. sierpnia rano 
g uderzeniem godziny 6ej wyjazd tramwajem z placu 
Cłowego na dworzec główny. Na dworcn Śniadanie; 
o godzinie 7ej wyjazd koleją arcyks. Albrechta do 
Stryja. W Stryja obiad i wyjazd traktem węgierskim. 
Około godziny 4ej w Symowódzkn wyżnem podwie- 
czorek; około godziny 7ej przyjazd do Hnty. Powrót 
do Lwowa: W sobotę dnia 30. sierpnia rano o godzi- 
nie 8ej wyjasd z Hety; wieczorem o godzinie Bej 
przyjazd do Lwowa; z dworca powrót tramwajem na 
plac Cłowy. "w 

Kolonistki złożyć mają w przeddzień wyjazdu, 
t. j. dnia 15. lipca po poładułu pakunki swoje (w 
węzełkach, bez kuferków) w sali gimnastycznej „So- 
koła“ (ulica Kurkowa l. 7). 

Koloniści złożą również węzełki swoje w przed- 
dzień wyjazdn (I. serja dnia 15. lipca, a II. serja 
dnia 8. sierpnia) w sali gimnastycznej „Sokoła“ 
(ulica Kurkowa 1. 7); tamże otrzymają mundurki 
gimnastyezne i tornistry, z którymi w dzień wyjazdu 
stawić się mają na placu QCłowym przed godziną 
tą rano, 

Wycieczkę do lasku w Pasiekach za rogatką 
Łyczakowską nrządza dnia 3. sierpnia Stowarzysze- 
nie bratniej pomocy rękodzielaików i przemysło wców 
lwowskich i przeznacza połowę dochodu dla powo- 
dzią dotkniętych mieszkańców Galicji. 

Miancwania. Prezydent rządn bukowińskiego 
mianował koncepistę Fryd. Rollera komisarzem 
starostwa, a praktykanta konceptowego dr. B. Du- 
zinkiewicza koncepistą rządu krajowego. 


Czyn bohaterski P. Marjan Mańkowski, 
nrzędnik pocat wy w Czerniowcach, uratował d. 5. 
bm. życie słnżącej Emilji B., która kąpiąc się w 
Prucie, porwauą została falą i znikła wuet w głę- 
biach rwącej wody, Pan M. nie namyślając się ani 
chwili, jako dzielny : odważny pływak wskoczył do 
rzeki, i nieprzytomną już dziówczynę wyciągnął na 
brzeg z śmiertelnej otchłani, Nie jest to pierwszy 
wypadek — jak pisze Gaz. Polska — że p. M. z 
narażeniem życia własnego uratował życie lodzkie. 
Qealił jnż bowiem do tego csasn trzy osoby tonące, 
dwie wśród płomieni, jednę wiszącą na rynnie dachu 


w skutek upadkn nieszczęśliwego, a dwom osobom 


przęszkodził w samobójstwie, 


Z kolei Karola Ludwika. Z powodu wycieczki 
do Zimnejwody na dochód powodzią dotkniętych, u- 
rządzonej staraniem młodzieży uniwersyteckiej, od- 
jedzie dnia 13. b. m, w niedaielę oprócz zwykłego 
pociągu spacerowego, wyrnszającego ze Lwowa o g0- 
dzinie 2ej po południu, w razie dostatecznej ilości 
uczestników jeszcze drugi pociąg spacerowy, którego 
odjazd nastąpi o godzinę późaiej, t. j. o 3ej po po- 
łudnia według segaru pesateńskiego. 

Produkcja „Lutni*, Towarzystwa śplewackiego, 
urządzona w Ogrodzie miejskim (pojezuickim) dnia 
6. b. m, na rzecz powodzią dotkniętych, przyniosła 
ze wstępów, sprzedaży róż i naddatków, (które 
później będą ogłoszone), brutto 706 zł. 24 ct.; po- 
zycje rozchodn, przejrzane i sprawdzone, wynosiły 
175 zł, 64 et, Nadwyżka 580 zł. 60 ct. w gotówce 
złożoną została w kasie Bankn krajowego. 


Nadzwyczajne zebranie członków chóru męskiego 
Tow. „Latni,“ odbędzie się w sobotę 12. bm. w ka- 
synie miejskiem, o godz. Bej wieczorem, ną które dla 
ważności sprawy zaprasza zarząd Towarzystwa. 

Espira, hiszpańskie Towarzystwo koncertantów 
na dzwonkach, przybywa w najbliższych dniach do 
Krakowa. Popisywało się ono w wielu znaczniejszych 
miastach europejskich, a niektóre dzienniki pochlebnie 
wspominają o jego produkcjach. ' 

Wypadek. Wczoraj około Bej godziny wieczorem 
zleciał murarz a rusztowania trzeciego piętra kamie- 
nicy p. Bieczyńskiego pod 1. 4 przy ulicy Kleina na 
bruk i rozstrzaskał sobie głowę. Mocno zakrwawionego 
i dającego zaledwie słabe znaki życia, odwieziono do 
szpitala powszechnego. Wypadek taki był łatwy do 
przewidzenia i dziwić się tylko trzeba, ze nie wy- 
darzył się on już wcześniej, Rusztowanie bowiem, 
które ustawiono dla obielenia kamienicy, składa się 
s trzech drabin prostopadle stojących i uwiąsanych 


sznurem do cienkich belków, umieszczonych w oknach 
ze strychu wychodzących. Do drabin tych przybita 
były cienkie kawałki drzewa, nadktórych oparta była 
nie szersza na 30 cm. deska, po której chodzili mu- 
rarze. To improwizowane rusztowanie nie miało ža- 
dnego innego oparcia i za każdym krokiem chodzą- 
cego po desce murarza ruszało się całe od góry do 
dołu, © Człowiek, którego spotkał nieszczęśliwy wy- 
padek, stanął na końen deski, która też w mgnieniu 
oka przechyliła się i wraz z nim na brak rnuęła. 
W chwili wypadku trzech Indzi znajdujących się na 
rusztowanin było w największem niebezpieczeństwie 
życia. Mianowicie blącharz, który stał przy samej 
drabinie, uchwycił się jej w krytycznej chwili i skoń- 
czyło sią na przestrachu. Drugi murarz, stojący na 
desce, leciał jnż na dół, miał jednak na tyle przy- 
tomności, iż uchwycił się gzymsu, a gdy ten się 
oberwał, uezepił się drabiny i tym sposobem ocalał; 
trzeci zaś murarz zleciał na brnk i może przepłacić 
ten wypadek życiem. Spodziewać się należy, że 
śledztwo, które jest w toku, sprawdzi stan rzeczy i 
wykryje winowajców, władza zaś snrowo ich ukarzą 
za takie lekceważenie życia ludzkiego i przepisów 
obowiązujących przy stawianiu rnsztowania, 

Wypadki. Pożar w gminie Łyścu Starym, w Bo- 
horodczańskiem, zniszczył 3 domy mieszkalne i kilka 
bndynków gospodarskich; szkoda w małej tylko części 
ubezpieczona, wynosi 4000 złr. — W Głęboczku, w 
Borszczowskiem, pogorzało 6 gospodarzy, których nie- 
ubezpieczona szkoda wynosi 9300 ałr. Ponieważ 10 
rodzin włościańskich pozostało bez dachu i chleba, 
przeto zarządzono w powiecie składkę na pogorzel- 
ców. — W Libiążu Małym, w Chrzanowskiem , zgo- 
rzało 7 domów nieubezpieczonych; szkoda wynosi 2400 
zł; ogień wzniecił 6-letni chłopiec, bawiąc się zapał 
kami. — W gminie Zahorcach, w Złoczowskiem, po- 
gorzało częściowo 5 gospodarzy, których szkoda prze- 
ważnie nienbezpieczona, wynosi 3350 zł.; ogień miał 
być podłożony ręką zbrodniczą, We wszystkich tych 
wypadkach zarządzono śledztwo. — Gradobiciem do- 
tknięte zostały gminy powiatu gródeckiego: Wiszenka 
(czterokrotnie), Obroszyn, Karaczynów, Stawwi, Ło- 
zina, Żorniska, Bartatów, Domażyr i Mszana: zaś za- 
lewem łąk gminy Bar i Milatyn. W Sokalskiem u- 
cierpiała bardzo od gradu gmina Jastrzębica, a w 
Stanisławowskiem gmina Sielce i część gminy Jezn- 
pol; w Sielen spadł grad w takiej ilości, że leżał na 
polach całą dobę, nim stopniał. We wszystkich tych 
gminach zarządzono likwidacją szkody rolników, ce- 
lem przyznania im ulg podatkowych. — Piorun w 
gminie Bylicach, w Samborskiem, spalił dom włościań 
aki ze wszystkiemi ruchomościami i bndynkami gospo- 
darskiemi. W Sokalskiem na drodze z Waręża do Li- 
sek zabił przejeżdżającego izraelitę Mechla Reisera 
a woźnicę jego Wasyla Kozaka tak mocno poraził, 
że nieszczęśliwy postradał zmysły i od tygodnia jest 
nieprzytomnym. Tegoż dnia piorun spalił stodołę je- 
dnego z gospodarzy w Wołswinie, w Sokalskiem. — 
Utonęli w Sanie pod Dynowem Michał Krasnopolski, 
syn tamtejszego mieszezanina, liczący lat 27; w we- 
sbranym potokn pod Tnrczem Jewka Małyczkiewicz, 
licząca lat 56, ( Gaz. Lwow ) 

Wykaz inspekcji dyrekcji policji z d. 10. lipca. 
Skradziono p Józefowi R. ż pom. złoty damski łań- 
cuch na szyję, parę kolczyków złotych z koralikami, 
1 kolczyk kwadratowy i 2 złote pierścienie wart. do 
200 słr., a pani O. H. pulares z kwotą 5 złr. — 
Zakwestjonowano 3 chastki, obrus, koszulę męską, 
spodnice, fartuszek, parę trzewików damskich i parę 
mesztów męskich. —. Znaleziono 4 łokcie płótna, 2 
ręczniki = lit. K, K. 3. 7. 1 10 kółeczek stalowych 
na klucze. 


Kraków 10. lipca. ( Posiedzenie Rady miejskiej.) 
Na dzisiejszem posiedzeniu Rady miejskiej, na które 
się zebrało zaledwie 34 radców, odcżytał prezydent 
miasta dr. Weigel podanie inżyniera Alfonsa Raj- 
mnnda, poleconego przez obydwóch ministrów-roda- 
ków w Wiedniu, o udzielenie mn posady przy bndo- 
wać się mających w Krakowie wodociągach. 

Kwotę 2000 zł. uchwaloną na zakupno obrazu 
Matejki dla Muzenm narodowego, asygnowano do rąk 
komitetu zajmnjącego się zbieraniem składek na cel 
powyższy. 

Prezydent miasta odczytał raport komisarza od- 
nośnego obwodu donoszący, jakoby kapitała katedralna 
przedsięwzięła kroki do uprzątnięcia kaplicy książąt 
Czartoryskich i postanowić miała umieścić tam 
pomnik Piasa IX. Imieniem kapitnły oświadczył 
radca miejski kanonik katedrainy ksiądz Mid owicz, 
iż cały ten raport jest zmyślony. 

Prezydent usprawiediiwia z góry, iż będsie 
zmuszony wobec coraz bardziej zwiększających się 
czynności magistratualnych przekroczyć kredyt 600 
zł. przeznaczony na dyurna. 

Sprawę zakupna obecnego gmachn teatralnego 
uchwalono odesłać do komisji teatralnej, której pole- 
cono równocześnie ponowienie petycji do Sejmn o u- 
dzielenie subwencji na budowę teatro. 

Sprawę zakupna gem i kameów, ofiarowanych 
przez p. Schmidta-Cią żyńskiego, po wyjaśnieniu 
przez radcę miejskiego dra Faustyna Jaknbowskiego, 
iż jeszcze nie nadeszła odpowiedź ze strony posłów, 
ezy w Sejmie popierać będą potrzebną na ten cel 
subwencję, pozostawiono w zawieszeniu. 

Radcę p. Friedleina, jako prezydującego w 
sekcji gospodarczej, upoważniono do wydatkowania 
kwoty 2000 zł. na odpowiednie urządzenie poczekalni 
dla radców miejskich przed salą radną. 

Radca miejski protesor Gwiazdomorski przed. 
stawił zamknięcie rachunków za rok 1882, z którego 
się okazało, iż wszystkie dochody w roku tym wy- 
nosiły 665.907 sł. 82'/, ct., a rozchody 659.498 
zł. 18 ct., że zatem pozostała do dyspozycji nie wy- 
dana kwota 6414 zł. 64'/, ct. 

Z Borszczowskiego 6, lipca. (Objaw prawdzi 
wy zgody między Rusinami a Polakami.) 

Cztery dni od 30, czerwca do 4. lipca br. trwała 
uroczystość misyjna kleru obrządku gr. k. w Jezierza 
nach, na którą przybyło do 30 księży. 

Lud chciwy słowa Bożego, mimo ciągłej słoty, o 
chłodzie i głodzie, zmoczony i zbłocony, gromadami 
spieszył przez wszystkie dnie tej uroczystości, a 2 
każdej sąsiedniej gminy przybywało codzień po kilka 
procesyj, 

Poezciwy to ten lud nasz, aby mu tylko po bo- 
z) przewodniczyć, prędko się poprawi i pobożnym 
staje, 

Uroczystość ta będzie pamiętaą dla tych, którzy 
byli jej uczestnikami, a w drugim dnin, kiedy po mo- 
zolnej pracy, bo bardzo wiele było ludzi do spowie- 
dzi, zebrali się księża na posiłek obiadowy, szeześli- 
wym trafem przy stole zasiadła trójca narodu nasze- 
go: Rusini, Polacy i dwóch Litwinów, gdzie po ser- 
decznych przemówieniach wniósł jeden s ojców ducho- 
wnych Rusinów zdrowie na pomyślność Polski, Rusi 
i Litwy, za eo Litwini, do których i starosta borazczo- 
wski należał, serdecznie podziękowali. 

Kaznodzieje z godnością i pobożnością spełnili 
swe posłannictwo, każąc piękne nauki w dobrze sro- 


zumiałej mowie ludowej, a byli między nimi najlepsi 
kaznodzieje z 4 powiatów, i cieszyło to obecnych, że 
dnehowieństwo gr. k. zajmnje stanowisko wyższe, ta- 
kie jakie ze stanowiska wyższej oświaty i połączenia 
z rzym. kat, hierarchją zająć powinno, 

Lecz koroną uroczystości misyjnej był dzień o- 
statni, w którym przybył i ks. Leon Sapieha, po- 
tomek starodawnego rodn, tem milszy dnuchowieństwu 
ruskiemu, że rodzina ta nigdy różnicy między dwoma 
naszemi obrządkami nie robiła, lecz obydwa obrządki 
z należytą czcią na równi uwzględniała. 

Ks. Sapieha od rana aż do godz. 4 był na uro- 
czystości i kazaniach, które w tym dnia po 
dwakroć wygłosił wzniośle ks. kanonik Kostecki, 
wspomniawszy przytem o dawnej naszej sławie i wiel- 
kości, jako też smntnem upadku naszego krajo, wzy- 
wał lekkomyślnych do nupamiętauia się i szanowania 
ojczystej ziemi, jeśli chcemy Boga przebłagać , aby 
nam wrócił dawną wielkość i pobożność. Oby te sto- 
wa prawdy rozeszły się po kraju i sprowadziły upa- 
miętanie dla lekkomyślnych naszych rodaków , aby 
choć ostatki uratować. 

Po nabożeństwie zaprosił paroch miejscowy ks, 
Leona Sapiehę na skromny obiadek, przy którym w 
ruskiej i polskiej mowie następowały życzenia i bra- 
terskie przemówienia. 

Najsamprzód przemówił ks, kanonik Kostecki i 
wzniósł zdrowie obecnego ks. Leona Sapiehy i jego 
rodziny, jako zasłnżonego prastarego rodu naszej oj- 
czyzny, potomka litewsko-rnskich książąt, dzięknjąc 
w imienin swoich obecnych kolegów i całego ruskiego 
dnchowieństwa za opiekę, względy i poszanowanie gr. 
kat. obrzędu. 

Na co ks. Sapieha w imienia własnem i rodziny 
swej serdecznie podziękował duchowieństwo. 

Następnie wzniósł gospodarz ksiądz D. zdrowie 
obecnego ks. dziekana, a następnie duchowieństwa, 
dziękując za gorliwą pracę i poświęcenie w uroczy- 
stości misyjnej, 

Po gospodarzu wniósł ka. kanonik Kostecki 
toast na łączność obu obrządków, dziękując 2a- 
razem miejscowemu rz. kat. parochowi ks, Guraw- 
skiemu za czynny ndział przez cały czas trwania 
uroczystości misyjnej, 

Ks. Gurawski, dziękując za braterskie słowa 
miłości, oświadczył, że zawsze był, jest i będzie 
z należną czcią i poszanowaniem dla grecko katol, 
obrządku i bratniego duchowieństwa i do końca ży- 
cia takim pozostanie, lecz rozczulającem było przy 
tej przemowie i pobratanie obu obrządków, kiedy 
obaj kapłani, ks. Kostecki z ks. Gurawskim, podali 
sobie ręce i przyrzekli, że ks. Gurawski będzie mó- 
wił kazanie a ks, Kosteckiego pa praźnikn po rou- 
sku, a nawzajem ks, Kostecki u ks. Gurawskiego 
kazanie na odpuście po polsku, A obecny Litwin 
obie te połączone bratnie ręce Ścisnął, aby wiecznie 
się nie rozłączały, 

Po tych mowach przemówił Litwin R., wyka- 
zując doniosłość rznconego w tym zakątku słowa 
Bożego, dziękując bratu Rusinowi ga wzniesione 
życzenia w dniu poprzednim na pomyślność Polski, 
Rusi i Litwy, nadmieniając przytem, że wiara w na- 
szym ladzie jest głęboko zakorzeniona i żadna sekta 
w nim się nie przyjmie, przytaczając przykład sekty 
Towiańskiego, którą się był Rzym nastraszył, a któ- 
ra mimo że miała dużo zwolenników wobec prawdy 
i wiary Chrystusa upadła, 

Podniósł mowę polską obecną jako wspólną 
własność Polaków i Rasinów, bo ci wspólną pracą 
w pasie ciągnącym się po obn brzegach Sann, dalej 
w Lnbelskiem kn Warszawie, gdzie się zetknęli Ma- 
znryżs Rusinami, a ścierając się wieki między prostym 
ludem, .óbecną polską literacką mowę wyrobili. Ta 
wspólna własność i praca niech nam będzie drogą 
po wieki. 

Nakoniec podniósł wielkie posłannictwo ducho- 
wieństwa ruskiego w narodach słowiańskich, nie wy- 
łączając narodn rosyjskiego; duchowieństwo unickiea, 
jako pośrednie między obrządkiem rzymsko katol, « 
schyziną, powinno dążyć do rozszerzania unii w na- 
rodach słowiańskich, bo to wspóluą pracą, zgodą i 
miłością braterską osiągnąć możemy. 

Na to ks. kanonik Kostecki oświadczył, Że to 
da się zrobić na sanadzie równouprawnienia i fade- 
racji narodów. 

Kończąe ze swojej strony mnszę dodać, że na- 
ród polski reprezentował od wieków zasadą brater- 
stwa, mawet w roku 1831 w Walce z Moskwą wy- 
pisał na sztandarze wolności: „Za naszą i waszą 
wolność walczymy,” 

Dachowieństwo ruskie niech wypisze na sztan- 
darach kościelnych : „Za naszą i waszą wiarę i na- 
uke Chrystasa walczymy, * 

Walesymy potęgą moraluą i siłą dachową, a tej 
potęgi nietylko wrogowie, ale nawet piekło nie po- 
kona, bo Bóg i jagn błogosławieństwo będzie z nami. 

My bracia r zuciliśmy ziarno zgody i miłości 
bratniej w takim małym kącika, pracujmy W tym 
kierunku, nie zrażajmy się przeciwnościami, Chwilo- 
wem niepowodzeniem. powtarzając słowa wieszcze ; 

Zapal miłości płomień w naszej duszy, 
Natchnij nas, Ojcze, twojem boskiem tchnieniem, 
Bo jad niezgody niczem się nie skruszy, 
Tylko miłości płomieniem !! ! 

(Gaz. Nar,) 


Wiedeń 10. lipa Dzienniki dzisiejsze podają 
za dziennikiem policyjnym wykaz wydalonych w nbie- 
głym miesiącu z monarchji austrjackiej cudzoziemców. 
Między nimi znajdoje się 11 rosyjskich poddanych, 
przeważnie Polaków. Między ostatnimi także inżynier 
Juszczyński Adolf, pochodzący z Królestwa Polskiego. 
Według zasiągniętych przez nas informacyj W miejscn 
kompetentnem, doniesienie dziennika policyjnego nie 
jest dokładne. Wydalenie Jnazczyńskieg0 Z granie 
Austrji zostało wprawdzie postanowione, ale dotąd 
jeszcze nie wykonane. Juszezyński żądał wywiezienia 
go do granicy francuskiej, wzglednie niemieckiej. 
Rząd anstrjacki wstrzymał jednak wykonanie wyroku 
sądowego, opiewającego na wydalenie Juszczyńskiego 
g Austrji dlatego, żejjwedłog istniejących przepisów 
i swyczaju praktykowsnego musiałby zadość uczynić 
życzeniu Juszczyńskiego, coby prejudykowało żądaniu 
Rosji, domagającej sie wydania jego władzom tamtej- 
szym. O ile jesteśmy poinformowani, sprawa wydania 
lab niewydania Rosji nie była jeszcze wczoraj zde- 
cydowaną. Decyzja zawisła tu od ministra sprawie- 
dliwości barona Prażaka. Jnszczyński nie ma Ża- 
dnego obrońcy i broni sie przeciw zarzutom rosyj. 
skim bardzo niedostateczną niemiecczyzną, której się 
dopiero w więzienia nauczył. Przesłuchuja 60 bes 
tłumacza, ( Gaz. Kr.) 
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Wiadomości literackie i artystyczne, 


Czwarte przedstawienie magiczne p. A. Sie- 
dleckiego na benefis pani Flory (medium), po- 
wiodło się wczoraj równie wybornie, jak wszystkie 
poprzednie, nie wiemy tylko, czy także pod względem 
kasowym wypadło równie sadawalniająco, Ha, trudno 
— lato ma swoje prawa, a p. Siedlecki dokagnję 


u 
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i tak już magicznych cudów, że w takie czasy teatr 
bodaj na poły jest zapełniony. 

Najnowszy obraz Matejki „Wsięcie Maksymi- 
í liana pod Byczyną przez Zamoyskiego,“ został już 
ukończony i czeka na ramy, aby się. następnie w 8a- 
lach Towarzystwa sztuk pięknych ukazać. 

P. Franciszek Źmurko, jeden z zdolniejszych 
naszych malarzy, bawił przez kilka dni w Peters: 
burgn, w interesie wystawienia najnowszego swego 
obrazu „Soambo.* Z powodu obecnego wyludnienia 
Petersburga, idąc za radą osób kompetentnych, p. 
Zmurko postanowił odłożyć wystawienie swego obrazu 
aż do ukończenia saison morte, tj. do października. 
Urządzeniem wystawy zajmie się jedao z tutejszych 
towarzystw sztuk pieknych; w tym względzie p. 
Zimurko otrzymał już bardzo korzystne propozycje. 


Rada miasta Lwowa. 


„Lwów 10. lipca. Zapowiedziane na wczoraj 
posiedzenie Rady miejskiej nie odbyło się a braku 
kompletu, Na porządku dziennym tak samo jak we 
środę zeszłego tygodnia, w którym to dnin także 
nie było kompletu, był ciąg dalszy rozprawy szcze- 
gółowej nad statutem organizacyjnym wyższej szko- 
ły żeńskiej. 

Dziś dopiero o godz. 7, zebrał się pożąda- 
ny komplet. Przewodniczy prezydent miasta Pan, 
Dąbrowski. 

_ Rada udziela pp. rr. Jakóbowi Beisero- 
wi i Maury, Hoffmanowi 2-mjesięcznego, 
zaś Blnmenfeldowi p Th urlo- 
pu, poczem przewodniczący zawiadamia Radę, że 
komitet wybrany celem powzięcia uchwał w spra- 
wie udziału ze strony reprezentacji miasta w ju- 
paa 400-letnim śmierci błogosł. Jang Zigi 
chę 


kilka rekursów w sprawach policyjno budowni- 
czych, odrzucono rekurs M. Goldberga i przeło- 
żeństwa zboru izraelickiego przeciw nakazowi za- 
płacenia kosztów czyszczenia kanału pod l. 494 
i 70*/,, powzięto drugą uchwałę w sprawie sprze- 
daży gruntu miejskiego przy ulicy Pełtewnej i 
nabycia na rzecz gminy gruntu z realności pod 
l. 2 przy ul. Starozakonnej, oraz w sprawie nabycia 


gruntu z realności pod l. 280, 564 i 565%, 
na cele otwarcia nowej drogi Grodecko - Ja- 
nowskiej. 


Jedno stypendjum z fundacji miejskiej w sako- 
le ogrodniczej przy tutejszym ogrodzie bota- 
niganym w kwocie 157 zł. 50 ct. udzielono Karo- 
lowi Prokopowiczowi. 

Po upoważnieniu miasta do traktowania z p. 
Baurowicaem o najm lokalności w domu jego 
l. 362 m. (przy ulicy Halickiej, gdzie się dobu- 
dowuje obecnie 3. piątro), na cele szkolne, przy- 
szedł pod obrady wniosek sekcji szkolnej w spra- 
wie przeniesienia szkoły przemysłowej i 
handlowej do ratusza. 

W nieobecności sprawozdawcy radnego dr. 
Gerstmana, przedstawił dotyczący wniosek 
r. p Niemczynowski, proponując w myśl 
sekcji V. awinięcie wspomnianej szkoły pray 
szkole realnej i otwarcie jej w ratuszu jako samo- 
istnej. 

Pierwszy zabrał w tej sprawie głos radny 
prof. Soleski. Dowodzi on w bardzo długiem 
przemówieniu, że zwinięcie tej instytucji przy 
szkole realnej, gdzie ma wszelkie środki pomocni- 
cze, dzięki rządowi który poawolił się tam urzą- 
dzić, samoistne otwarcie jej w ratuszu równa 
się założeniu nowej szkoły, co pociągnie za sobą 
nieobliczone kosata. Stawia zatem wniosek, ażeby 
polecić komisji a trzech, która się tą szkołą zaj- 
imowała, „sfinansowanie tej sprawy i przedłożenie 
kompletnego projektu”. 

Radny dr. Zgórski awraca uwagę na to, 
że sprawa tej szkoły ciągnie się juź od lat 10, 
więc zbadaną jest jaknajdostatecaniej, tak pod 
względem finansowym, jak też pod każdym innym. 
Mowca widzi w propozycji odesłania jej napo- 
wrót do komisji trzech, tylko tę samą metodę, 
jaką zastósowano w dyskusji nad wyższą szkołą 
żeńską, z tą jedynie zmianą, że referentem tam- 
tej sprawy jest prof. Soleski a przeciwnikiem 
jego p. Niemczynowski, podczas gdy obecnie 
dzieje się odwrotnie. Przeniosłszy szkołę do ra- 
tusza i ukonstytuowawszy jako samoistną, będzie 


jakoby do niego ze strony dr. Zgórskiego, a teno- 


pole osobiste. Broni on zdania, że sprawa wnie- 


się miało dwie korzyści, pierwszą tę. że łatwiej 


DZIENNIK POLSKI. 
holera. 


Lwowska Rada sanitarna wybrała niedawno 
komisję w celu obmyślenia Środków „zaradczych 


przyjdzie ją zamienić a czasem w tak pożądaną 
rzeczywistą szkołę przemysłową i handlową, gdy |: 
dotychczas jest ona tylko ta. szkołą wieczcrną, a 
drugą tę, że nie będzie się miało kierownikiem 
szkoły własnej człowieka zupełnie niezawisłego 
od reprezentacji miasta, jakim jest dotąd każdo- 
czesny dyrektor szkoły realnej, często nie po- 
wodnjący się jej rozporządzeniami. Mowca nie 
rozumie, w jaki sposób możnaby to nazwać łaską 
rządu, że pozwala istnieć miejskiej szkole w miej- 
skim budynku, jak np. przy szkole realnej. Mowę 
dr. Zgórskiego przyjęto oklaskami. 

Radny p. Supiński przemawia w myśl 
prof, Soloskjog py t s 

Radn r. GGerstman, który przysze pan 
ciągu postadióka, dowiedziawszy się o zarzutach, eig enai kwasu karbolowego. Po wyjściu 
podniesionych przeciwko wnioskowi sekcji, jako P TH rt orku manganowego, jakie posiada 
rzeczywisty referent tej sprawy i znający do: ap lr €jsza, postanowiono zastąpić go (arka 
kładnie cały jej stan i przebieg, oświadcza, iż naj- ar sar id A a gdyby cholera już była blizką, 
zupełniejszy plan tej szkoły jest już gotów i o anas o płynu 0'12 kwasu siarkowego. 
znajduje się w aktach, i że wszystko w tej spra- M (ię 4 9. lipca. Uciekający z Toulonu i 
wie obmyślane, nie widzi więc potrzeby zastana- SDE przejeżdżali wczoraj i przedwczoraj przez 
wiania się nad nią na nowo. Gorycję; kilku z nich mieszka w hotelach lub do- 


R.p. Hupert przemawia za wnioskiem 
odraczającym p. Soleskiego, 4 to z tego powodn, i 
iż nie zasiadając w poprzednich kadencjach w c ug 
Rądzi e miejskiej, nie jest ze sprawą obeznany, 
następnie zaś dla tego, że nie zna jeszcze w tym 
względzie zdania dr. Zuckra, jako referenta 
budżetowego. 

R. prof, So leski zabiera głos: celera od- 
parcia przedewszystkiem zarzutów wystosowanych 


czyła już swoje prace i przedłoży dziś Radzie 
swój elaborat. Proponuje ona: 1) oczyszczenie do 
10 dni wszystkich kanałów w mieście; 2) zapro- 
wadzenie natychmiastowej regularnej desinfekcji 
kloak. Następnie wywiązała się dyskusja nad wy- 
borem preparatu desinfekcyjnego. 


niezgodny, a natomiast zalecić preparat, mieszczą- 


Konstancja 9. lipca Stan zdrowia wybor- 


wszyscy lekarze przeciw odbyciu uroczystości na 
rodowej dnia 14. lipca, ale rząd niechce ani 
słyszeć o odroczeniu uroczystości. 

Toulon 9. lipca. Wczoraj odbyło się posie- 
dzenie Rady sanitarnej, na którem byli obecni 
prefekt i Rada miejska. Zaproszony dr. Koch 
rozwinął swoje zapatrywania na chorobę. Dr. 
Koch zapytał najpierw Radę miejską o zdanie, 
jakim przyczynom przypisuje zawleczenie cholery, 


rem, jaki dał polemice, sprowadza dyskusję na 


sioną została do,Rady zbyt pospiesznie, a przema: 
wia w tym kierunku dlatego, ponieważ nie po- 
trzebuje się udawać pod skrzydła p. Niemczy 
howskiego, nie chodzi mu o nieczyje waględy, 
pdyż nie stracił u nikogo kredytu... 

R. p. Groman przypomina, że nie było 
eferenta rzeczywistego, powstałe więc nieporozu- 
nienia pochodzą atąd, że sprawa nie była wnie- 
sioną dość jasno, że jednak przez lat 10 została, 
należycie obmyślaną. Komisja zajmująca się 
sprawą szkoły przemysłowej powinna zaweawać 
rząd, ażeby zamienił już raa sprzyjanie krajowi na 
monetę i przyczynił się do założenia szkoły prze- 
mysłowej w równy sposób jak w innych krajach. 
P. Dnnajewski oświadcza się zawsze z dobremi 
dla nas chęciami, a nie nie daje, otóż niech raz 
sehowa do teki dobre chęci, a nam da gul- 


niem lekarzy panująca zarąza jest azjatycką, 
rozszerzenie zawdzięcza głównie ałemu położenie 
miasta. Dr. Koch oświadczył, że zgadza się z tem 
zapatrywamiem i że choroba zawleczona została 
w bieliznie, lub innych rzecaach wilgotnych. Na- 
poje i owoce najbardziej ułatwiają rozszerzeniu 


się cholery. Należy unikać obcowania z chorymi, 


Mikroby giną wprawdzie w trupach, mimo to na- 
leży szybko trupy usunąć. Bielizna i suknie cho- 
rych muszą być desinfekcjonowane i spalone. 
Kwas karbolowy jest dobrym środkięm desinfe- 
kcyjnym. Srodki desinfekcyjne na kolejach są nie- 
dostateczne i bezskuteczne. Desinfekcjonowane po- 
winne być kieszenie, portmonetki i bielizna. Woda 
studzienna jest w wysokim stopniu niebezpieczna, 
mleko ma być zakazane, jest bowiem najlepszym 
środkiem rozszerzenia mikrobów. Chorych na 
cholerę trzeba ile możności izolować, jarmarki i 
nagromadzenia ludności zakazać, domy i magazy- 
ny, gdzie chory leżał, zamknąć. Najlepszą prezer- 
wątywą jest opium. Możnaby zarazę wstrzymać, 
gdyby wszystkich chorych odosobniono i wszelką 
fermentację zniszczono. Dr. Koch zamierza odje- 
chać w sobotę. 


deny. 

Tor. Zucker bierze oświadczenie p. Hu- 
perta jako przytyk do siebie z powodu znanego 
bówiadczenia swego w sprawie systemizowania po- 
sad nauczycieli szkół miejskich i wypowiada na- 
dzieję, że sprawa będąca w toku nie przyczyni 
bię do przekroczenia preliminaraa miejskiego. 

ada miejska wydawała zresztą coroku dość 
maczną kwotę na utrzymanie szkoły (900 zł.), 
musi więc być jakiś inwentarz, którego zażądać 
hależy. 


z „A ( Telegramy). 
Po dość długiej jeszcze dyskusji, w której Marsylja 11. lipca. (Pryw.). Położenie 
niędzy innymi zabrał jeszcze także głos dr. Zgór- pogorsza się zkażdą chwilą. Na jednym 
ki, waywając prezydenta, ażeby skarcił rzekome |z okrętów hiszpańskich wybuchła 
ryrażenie sięggkof. Soleskiego, że na jego to,za-|cholera. Zarządaa teatruj „Gymnase*, 
bwienie* po ieszono się wnieść tę sprawę dai- Brugnion, zmarł na cholerę. 
bj (prezydent odpowiada, że nie zauważył tego 
pyrazu, zresztą wychodził na chwilę i zastępo- 
ał go wiceprezydent dr. Czyżewica), 
odzinie 9*/, wniosek sekcji szkolnej. 
W niniejszem sprawozdaniu ile możności zła- 
odziliśmy tenor rozprawy, która zszedłszy na 
ole osobiste, zaczynała być — dość nie- 


i iłą. 


: śmierci na cholerę. 
przyjęto 0 |rozpusaczają służbę i oficjalistów. 
dniem były w Toulonie 2 wypadki śmierci 
cholerę, w Marsylji 26, w Aix 1. 


Lwów 11. lipca. 

Przy otwarciu kolei Czerniowce-Nowosielica 
zastąpi radca dworu Wittek ministra handlu, 
bar. Pino, który przybyć nie może. 

Wybory do Sejmu bukowińskiego z małej 
posiadłości wypadły w sposób następujący : 
W Sucząwie wybrano niemal jednogłośnie 

Keschmana c. k. starostę radowieckiego. 
cnie dopiero okazują sig w całej grozie swych skutków, | W Kocmaniu wysaedł z urny c. k. starosta 
w postaci głodu i nędzy, w której pogeążona cała ludność p. Ortyń ski. W Sadagórze: c. k. sędzia 
ką dotkniętych, oczekuje okrom pomocy dora-|powiatowy Józef Kuppetz. W Kimpolungu: 
śnej, ratunku na przyszłość. Namuliska, pokrywające pola |©. b, starosta i radca rząd. Józef Koch anow- 
i łąki, po ustąpieniu powodzi szerzą trnjące wyziewy, gro-|skj, W Wyżnicy: br. Aleks. Wassilko-Se- 
żąc wybuchem chorób epidemicznych. W wielu miejscach, | pocki. W Stanowcach: c. k. adjankt sądowy 
nie posiadających należytego spadu, woda dotąd jeszcze | Bazyli Morariu. W Zastawnej: dr. Jan 
nie spłynęła z pól całkowicie. Bydło giuie z głodu i wbra-|7 ofta, właśc. dóbr. W Gurahumora: br 
ku innej paszy żywi się, ogryzując strzechy chat. Z okolie | Wiktor S tyrczea, właśc. dóbr. 
nadbużańskich donoszą, że i tam wylew Bogu ogromne|- k, radca rządu kraj. Orest Re nney. W Sto- 
zrządził szkody. Woda zalała łąki nadbrzeżne na całej |, cżyńcu: Jer zy Flondor, właśc. dóbr. W Se- 
przestrzeni od Rakobut do Rudy. Obliczają szkodg nal racja. 
100.000 cetnarów wiedeńskich siana. Na domiar klęski, |n; W Czerniowieckim okręgu: c. k. staro- 
dotykającej w pierwszym rzędzie ludność rolniczą okolic | sta br. Eudoksy Hormuzaki. Wybrano tedy 6 
poszkodowanych, która to klęska wszakże srodze na całym |o, k. urzędników politycznych, 2 c. k. urzędni- 
kraju we wszystkich naszych stosunkach się odbije, powta* | ków sądowych i 4 właścicieli dóbr ziemskich. 
rzają się ostatniemi czasy niemal codziennie w różnych | Kandydaci ruscy wszędzie przepadli. Winsaujemy 
okolicach grady, nie mniejszą od powodzi klęską grożące. | Sejmowi bukowińskiemu tej reprezentacji z mniej- 
Do tutejszej reprezentacji krakowskiego Towarzystwa wza- szych posiadłości. Dziwimy się tylko, że pomi- 
jemnych ubezpieczeń doszło około 600 doniesień o grado- |nięto c. k. dyrektora policji czerniowieckiej. 
biciu, nie licząc w to plonów, zabezpieczonych w innych Minister hr. Kalnoky wyjechał do dóbr 
Towarzystwach, lub woale nieasekurowanych. swoich, Lettowita, na Morawie. 

Tylko jak najenergiczniejsze , 8 spieszne działanie Ołomuniecka Iaba handlowa i przemysłowa 
władz rządowych i autonomicznych, łącznie z ofiarnością | wniosła do rządu petycję o przestrzeganie i za- 
obywatelską, może do pewnego przynajmiej stopnia uła- | rzymanie obecnej organizacji szkolnictwa prze- 
godzić skutki tak wielkiej klęski, jakiej kraj biedny do. mysłowego, o subwencjonowanie z funduszów 
znał w tym roku. A aństwowych berneńskiej sakoły politechnicznej 

Z wyjątkiem okolic, gdzie powódź wszystko, lub pra- 3 wy onanie kanału, odb Dużej z Odrą, 
wie wsaystko zabrała, stan uradzajów przedstówia nię szcze. |; ( 'zniżenie taryf kolejowych i żeglugi parowej. 
gółowo jak następuje: © r Petycję tę przesłano jak wiadomo także lwow- 

Rzepak przeważnie wszędzie dobry. skiej Izbio handlowej i przemysłowej z prośbą 
i Kołomyjskiem średni. o poparcie. 

Przenica zbyt bujne, prawie wszędzie wylęgła ska. Zbliżamy się do sezonu manewrów na mo- 
tkiem nawalnych deszczów. Z tego też powodu w wielu |rzu i lądzie. Początek zrobiła Austrja z óćwicze- 
miejscach okazuje się rdza i Śnieć na kłosie. , Gdzie słota | niami floty na- większą skalę--w-Tryeście, 
nie zaszkodziła, tam pszepica bardzo piękna , mianowicie i 
koło Sieniawy, Uhnowa, Kamionki strumiłowej, koło Żół. | wrów kawalerzyckich w okolicy Pordenone, które 
kwi w miejscach, gdzie nie wylęgła; podobnież w Sambor- | mają potrwać trzy dni. 


Gospodarstwo, przemysł i handel. 


Sprawozdanie o stanie urodzajów we wscho- 
nich powiatach Galicji, ułożone z raportów statysty- 
ozaych Towarzystwa gospodarskiego. 

Okropue spustoszenia, wyrządzone wylewem wód, obe- 


W Sanockiem 


czowskiem i na Podolu. W Sanockiem i Kołomyjskiem |praktyczha wartość dwóch inowacyj, jakie zo 

pszgnice średnie. Późne zrzadły bardzo. , |stały zadbrowadzone w armii włoskiej, a miano- 
Żyto miejscami także poległo na słocie, Przeważnie | wicie: Baterje kawalerzyckie i użycie karabinie- 

jest średnie i o wiele gorsze od pszenicy. O dobrem Życie | rów (żandarmów) w miejsce dawnych gwidów 

donoszą z okelic Sieniawy i ze starostwa rawakiego. Koło |do służby podjazdowo-rekonesansowej (service 

Kamionki strumiłowej średnie, toż samo w Złoczowskiem. | d’ éclairewrs). 

W Sanockiem miejscami dobre; w okolicach podgórskich Dnięwnik Warszawski nie może się obejść 


koło Baligrodu mizerne. Koło Rudek podobnież. w Sam-| bez tego, ażeby w każdym swym numerze nie | 6*/ 


borskiem dobre; toż samo koło Litwinowa, Żarawna, Ko- umieścić: coś dokuczliwego dla Polaków, nie skła- 
zowy. Pod Bursztynem koło Bołszowca średnie. W Złoczo- mać lub nie wyśmiać ich w sposób bolesny. Ma- 
wskiem, Zbarazkiem i na Podolu dobre. W ckolicach Je- |terjał da swoich kłamstw i obelg czerpie Dniewnik 


przeciw grożącej nam cholerze. Komisja:ta ukoń- 


w|-y w sobie na 100 części wody 00.1 chlorku man- | go 


w pogłoskach przeciwnych nie ma słowa | gniu 


ponieważ zarodki rzadko są zniszczone zupełnie. | woz 


Przegląd polityczny. 


Cztery pułki kawalerji i 
Rit „|; 3 h > =: l. ziem. 4%, 9275 do 94:25, Tow. kred. 
skiem pod Cbyrowem, Rudkami, między Bóbrką a Chodo. | i cztery baterje artylerji wezmą w nich udział. Soa do ioo, Tow. a 


rowem, pod Żurawnem, koło Kozowy, Wojniłowa, w ło- Przy sposobności tych manewrów mą się okazać | Banka krajowego 


dawnym pobycie w Galicji p. ministra Ziemiał- 
kowskiego i otwarciu kolei Jarosławsko-Sokal- 
skiej, Dniewnik kończy: „Na cześć „Galicyjskie- 
go“ ministra urządzano we Lwowie(?) rozmaite 
zabawy i przedsiębrano wycieczki do majątków 


magnatów polskich. położonych w okolicach Lwo- 
wa (7), gdzie podczas: bankietów, .z kieliszkiem 
szampana w ręku, udzielano ministrowi wisdo- 
e tyczących się powodzi, których cesarz za- 
Ż A 
c Przedewszyst- zł 
kiem postanowiono zarzucić masę Sieverna, jako |cjąż że 
środek przestarzały, z dzisiejszym stanem nauki Lwówiel 


Tylko taki nikczemnik jak Szczebalskij 
tyle jednym tchem nakłamać, Wio" prze- 
minister Ziemiałkowski nie był teraz we 


Podług identycznych doniesień, car zabawi 
połowy sierpnia w Peterhofie, a następnie uda 


się do kraju kozaków dońskich. Car uda się przez 
Odesę albo Kijów do Warszawy. © przybyciu ar- 
cyksięcia Rudolfa do Warszawy nic jeszcze nie 
wiadomo, jakkolwiek ma ono przyjść do skutku. 
.| W sferach dworskich nie wiedzą także dokładnie, 
kiedy podróż cara do Warszawy nastąpi. 


Petersburskaja Gazeta wymienia jako nastę- 
cę ziaarłego jenerała Todtlebena w Wilnie, 


mach prywatnych. Stan zdrowia zadawalniający. | komendanta gwardji hr. Szuwałowa. 


Konsystora papiezki odbędzie się we wrze- 
br. 


Paryż 9. lipca; W akademii oświadczyli się Tałacrany wasna < Driemika Polski” 


Przemyśl 11. lipca. Odbył się tu dziś wiec, 


w którym wzięło udział przeszło 300 włościan. 
Uchwalono rezolucję, domagającą się natychmia- 
stowego zwołania Sejmu i regulacji wód. 


(D) Wiedeń 11. lipca, Trybunał administke- 


cyjny zajmuje się dziś sprawą zażalenia wniesio- 
nego przez wierzokonstytucyjsych członków pra- 
ROR za skiej Izby handlowej przeciwko rozwiązaniu tej 
na co mer imieniem rady odpowiedział, że zda- Izby i rozpisaniu nowych wyborów, których re- 
8 |zultatem było jak wiadomo to, że Niemcy stra- 
cili w Izbie większość, a natomiast zyskali w niej 
Czesi większość dwóch traecich części głosów. 


(D) Wiedeń 11. lipca. Minister skarbu, dr. 


Dunajewski, wyjeżdza dziś na parę dni do 
Ellischau w celu odwidzenia hr. Taaffego. 


Berno 11. lipca. Minister Prażak był 
oraj na posiedzeniu Sejmu krajowego i złożył 
przyrzeczenie poselskie w języku czeskim. Kon- 


ferował następnie przez dłuższy czas z członkami 


stronnictwa środkowego. 
Paryż 11. lipca. Ks. Krapotkin, Gau- 


tier i Ludwika Miche l zostali ułaskawieni. 


Berlin 11. lipca. Pomocnik siodlarski Rupsch, 


współobwiniony o aamach na posąg Bawarji w 
Niederwaldzie, zeznał, że on i zecer Küchler 
wylosowani zostali do podłożenia i podpalenia 
miny. Rupsch zdjęty skruchąę;przeciął potajemnie 
lont i zapobiegł wykonaniu zamachu. 
wzięte w sobotę i niedzielę oględziny lokalne po- 
twierdziły w zupełności zeznania Rupscha, Znale- 


ziono tam 12 funtów dynamitu. Kiichler aaprze- 
cza wszystkiemu. 


Przedsię- 


Wiedeń 11. lipca. Adjnokt frybucała we Lwowie; 


Edward Mitecha, mianowany został sekretarzem” rady 
sądu obwodowego w Tarnopolu. 


Telegramy biura koresp. 


Celowiec 11. lipca. Arcyksiążę Rudolf po“ 


) W domujłożył kamień węgielny pod „Rudolfinum.* Moro, 
obłąkanych były wczorajtrzy wypadki|prezydent karynckiego Towarzystwa historyczne- 
Domy handlowe|go miał mowę, 


którą zakończył trzykrotnym 
okrzykiem na cześć pary  cesarzewiczowskiej. 


Paryż 11. lipca. Od wczoraj przedpołu-| Arcyksiążę wyraził mu zadowolenie od siebie, tū- 
na |dzież od arcyksiężnej Stefanii i złożył życzenia z 


powodu tak świetnych rezultatów usiłowań pa- 
trjotycznych. W końcu podziękował za nadanie 
jego imienia powstającej instytucji. 

Para arcyksiążęca przedgjęwzięła przejażdżkę 
na jeziorze Woerth, eskortowana łódkami klubu 
jachtowego; aklamowana  hucznemi okrzykami 
wsiadła w Poertschach do pociągu dworskiego, 
którym odjechała wśród entuzjastycznych owacyj. 

Londyn 11. lipca. Na zebraniu liberalnych 
członków parlamentu zapowiedział Gladstone 
rychłe zakończenie obecnej sesji i zwołanie, nowej 
celem obradowania nad bilem, reformy. 

Paryż 11. lipca. Rada gźńbinetowa uchwaliła 

4 głosami praeciw 7 nie odbywać rewij wojsko- 


.|wych i wezwała Radę municypalną do oświad- 
czenia swojego zapatrywania co do odroczenia |$: 


uroczystości narodowej. 
Madryt 11. lipca. 

naprzeciw pałacu królewskiego gmach „Armerja 

Real*, w którym znajdowała się broń historyczna. 


W Radowcach:|?rzyCzyną pożaru była niedbałość dozorców. 


Londyn 12. lipca. W Izbie gmin sprzeciwia 
się Gladstone "ustanowieniu komisji śledczej 


c. k. prezydent rządu kraj. br. Alesa-| W sprawie administracji więzień w Egipcie. 


Tyrnowa 11. lipca. Wczoraj otworzył książę 
Aleksander mową tronową sesję Sobranja, w 
której oświadcza, że celem zwołania tej nadzwy- 
czajnej sesji jest. nasamprzód sprawdzenie wybo 
rów, a następnie przepisanie, stosownie do woli 
narodu, pewnego stałego „kierunku sprawom kra- 
jowym, do czego nieodzownie potrzebne są wnio- 
ski do ustaw, które w awyczajnej sesji Sobranja 
muszą być przedłożone. Kgiążę wyraża przekona- 
nie i nadzieję, że deputowani, przejęci szczeremi 
aamiarami dla dobra kraju, wypełnią parjotyczną 
swą misję i dowiodą, że: system konstytucyjny 
może istnieć w Bułgarji:i rozwijać się, a przytem 
zapewnić pokojowy waroęć kraju. 

W skntek połączenia się konserwatystów a 
radykałami, został Karawelow obrany prze- 
wodniczącym Sobranja.. Zankow podał się do 
dymisji, a Karawełow' otrzymał polecenie 
sformowania nowego. gabinetu. 


L/ ©. e 
Wiadomości giełdowe. 
Lwów d. 10. lipca. (Z lzby handlówej). I Akcje 
za sztakę: Kolei gal. Karola Ludwika à 200 złr. 276:25 do 


Skale Poli] 279-25,-Kolei 4+wew.-Czern.-Jaany 188-75-40 196: — , Banku 
Fazanie. Obecnie gotują się Włochy do mano- | bipot. galia 286'— de 290:—, Banka kred. gal. 288:— do 


243:—. JI. Listy zastawne na 100 złr. wal. austr. Towart. 

edyt. gal, ziem. 5%, 99'65 do 100:66, Towarz. kredyt, 
l. ziem. 5*/, 
kred. gal. ziem. 4°/, 87— do 88—, 
43/05 w. a. 91— do Sa 


i u 
hip. gal. 6%, 10150 do 10250, Banku hip. gal. 5°% 97:75 
do 98:75, Banku hipot. gał. z 5°/, prem. 99 65 do 100'66, 
III. Listy dłużne za 100 złr. Galic. zakł. kred. włośc. 
6, =*—=— do —*—, Gal. zakł. kred. włośc. B*/, —'— do 
—'—, Ogólno roln. kredyt. zakł. dla Gal. i Buk. 6°/, los 
w 1. 15 == , IV. Obligi za 100 złr. indemniza- 
cyjne galic. 5*/, 101-— do 102:—, Komunalne gal. Zakład 
kred. włośc. 6°}, —*— do —*—, 59/, Obligi komun. Banku 
kraj. I. emisji 98:75 do 97:75, Pożyczki krajow. z r. 1873 
108— do 103:25, Pożyczki krajowej "s. r. 1888 
90-75 do 91-75, Losy miasta Krakowa 1750 de 1925, 
Losy miasta Stanisławowa 2250 do 24:50. V. Monety 
Dukat holenderski 5:64 do 5:74, Dukat cesarski 5'68 do 
5'78, Napoleonder 9'63 do 9'78, Pół-imperjał rosyjski 9'98 


o —— 


zierzan, Borszczowa, Delatyna i w Kołomyjskiem w ogóle | zwykle z lwowskich Prołomu i Słowa, ale zdarza | do 10-03, Rubel rosyjski srebrny 1:54 do 1-64, Rabel rosyjski 


(D. n.) się często, że sam zdobywa się na kalumnję 


Umie om rzeczy najwanioślejsze przedstawićżw. 


średnie, 


świetle dla nas niękorzystnem. Donosząc o NIE-wszyst kich pozycji znaczy: „płacą,* druga 


papierowy 1-21 do 128, 100 marek niemieckich 59'49 
do 60-10, Srebro za 100 ar. —— do ——, Kupony 
w- arebrze za 100 złr. —:—. do —:—. Pierwsza.. cyfyg, 


ażąda ją.* 


Pożar zniszczył położony |! 


g: 


Więceń d. 11. li ina 10. min. 30. Akcja 
kredytowa 29-10, aho aaa 108 —, Akcje banku Uniop 
104—, Kolej Karola Ludwika 3277'50, Połudn. 145'30, 
Renta papierowa —*—, Listy zastąwste gála *hańkn -hipót. *' 
——, Galicyjski bańk rustykalny ——, Oblig '4349, 
i (aa u że z =: .1883 , Ra Lowy mj r 

mm, apoleonder 9'68, Ra i 1°22. 
Usodsobienie : mało : PY Tam. 

n- Wiedeń d 10. lipca godz. I min, 40. Akcje alp. 
tow. górn. 59-—, Węg. akcje kredyt. 300'50, Akcje anglo- 
austr. 108'50, Akcja, bańka” Uni-2-104-%, Akcje Kśrola - 
Ludwika 277-25; Akcje kolei połnocnej 239'25, Akcje kolei 
poładniowej 145-265, Akcje kolei Alfóldzkiej 177:—, Akcje 
Staatębahu 316-50, Akoje kolei Lwowsko-Czerniowieckiej 
188*—, Akcje kolei węgier. północno-wschodniej 16450, 
Wiedeńskie losy 126*—, Akcje kolei Rudolfa —'—, Akcje 
kolei Albrechta —*—, Węgierskie obligacje państwa 
w złocie 102 26, „Galicyjskie oblig. indemnizącyjne 101-265, 
Losy regulacji Cisy 115:—, Losy tureckie 20:60, Węgierska 
renta 81-10, Akcje baka związkowego 106'25, Akcje banku 
obrotowego —'—, Akcje kolei węgiersko-galicyjskiej —*—, 
Akcje kolei państwowej —'"-—, Rubel papierowy 1'21*/,, 
Węgiefskie losy 11525, Marek niemiecki ——"—. Usposobie- 
aie: cicha. 

Wiedeń d. 10. lipca godz. 5 min. 51. Jeduolity 
dłag państwa w baukuotach 60-35, w srebrze 81:50, Renta 
w złocie 102:85, 8*/,, austr. renta marcowa 95:75, Akcje 
banka wiedeńskiego &53:—, kredytowego 30050, , Londym 
121-90, Srebro ——, Napoleonder 9'67*/,,, Dukat ces. 
men. 576, 100 marek niemieckich 59-60. 

Berlin d.'10. lipca godzina 5 min. 20. Rosyjskie 
banknoty 204'45, Akcje kredytowe 504—, Lombardy 
216: —, Galicyjskie 116-20, Kolei rumuńskiej 5925, Austrja- 
ckie banknoty, 167 65. Po zamknięcia giełdy: kredytowy 
——, Lombardy 

Paryż 3'/, Renta 7623. 

Telegramy zbożowe z d. 10. lipca. Wies 
deń: Pszenica 10-—, do 10:25 złr., żyto —'— do —— 
złr, jęczmień —*— do —— złr, kukurcudza —'— do 
—— złr, owies —'— na ——, okowita pr. 10.000 Bier 

rocent 28-75 do 29— złr. Budappazt: Pszenica '100 
ilogramów (na jesień) 944 do 9:46 złr, rzepak 
(na sierpień-wrzesień) 13**/, złr. Barlin: Pszenica żółta 
na lipiec) 167:25 m., m., spirytus loco 
50:50 m., olej rzepakowy 53:40 m. Paryż: męki 159 
klgr. 47:10 fr., olej rzepakowy —'—, spirytus —— fr. 

Natta. Wiedeń 11. lipca: 1375 do 14*—. 
Brema: 7'30 Hamburg: 7'40, na lipiec 
7:40, na sierpień - grudzień 766. Antwerpja: na 
lipiec 18:—, Nowy-York: 7"/,, Filadelfja: 7th. 


Przyjechali do Lwowa dnia 11. lipca. 

HOTEL ANGIELSKI. W. hr. Olizar z Lackiego. W. 
Czajkowski ze Swicza, C. Lukczyński z Remenowa, S. Bo- 
dnar z Przemyśla, M. Dornwald z Przemyśla.. 

HOTEL ŻORZA. J. hr. Mniszek z Ulanowa, J. Zabiel- 
ski z Hołego, A. Smoleński z Szowska, G. Bogdanowicz 
z Orzechib, K. Ghenoa i A. Ghenca z Rumunji, S. Gyra 
z Wiedauia, A. Nierenvtgin z Brodów, T. Kolischer z Bro- 
dów. 

HOTEL EUROPEJSKI. K. Jasiński z Rosji, K. Ja- 
worski z Ostrowczyka, T. Jaworski ze Skwarzawy, J. 
Sohwager z Podwołyczysk. 

HOTEL LAZARUSA. J. Schwab z Bawarji, B. Kohn 
z Wiednia, L. Friedinrer z Budapeszta. 


AUGUST SCHELLENBERG 


we Lwowig, 


aram * — 


o ——, 


w beczkach 
po 167, 100, 50 kil. 


knisztyński wapno hydrauliczne 
Najtaniej! 
Apteka RUCKERA we Lwowie 


poleca 


Rosę piękności i wszelkie kosmetyki | pachnidła, 
tak przezemnie jakoteń .przez inne firmy ogłaszane: (3) 


Angust.. Schallenberg 


Dom bankowy i kantor wymiany 
we Lowrie 2062 2-0 4 

kupuje i sprzedaje 
wszelkie krajowe i zagraniczne 
„papiery wartościowe i monety. 
po najprzystępniejszych cenach. 


Losy austrjackiego stowarz. czerwonego krzyża 
główna wygrana. 100.000. złr. 

Losy węgierskiego stowarz. czerwonego krzyża |, 
główna wygrana 50.000,złr. 


najtaniej w kantorze wymiany 


SOKAL i LILIEN. 


| 
Ba 
| 
|] 


Interesującom 


jest znajdujące się w dzisiejszym numerze „ogłoszenie s2czg- 

ścin* Samuela Heckschera sen. w Hamburga. Dom ten 

zyskał bardzo dobrą sławę przez swoje punktnalne i dy- 

skretne wypłaty wygranych, przypadłych tak tutaj jak też 

i w okolicy; możemy więć zwrócić śmiało uwagę każdego 
na dzisiejszy inserat. , 


Korzystna.. lokacja. kapitału. 


Jedyna obligacja która przy obecnych 
ogólnie wysokich kursach obok swej nadzwy- 
czajnej pewności daje 5'/,we odsetki a w 
razie wylosowania (dwa ciągnienia rocznie) 
premię około 9 złr. ze 100 złr. jest 4, , 
galicyjska pożyczka krajowa. Ż tego powodu 
zalecamy zakupno tych obligacyj jako też 
wymienianie obligacyj indemnizacyjnych przy- 
noszących - przy. kursie około. 104 .4ykkcof. 
466 /, i zaledwie 4 złr. w razie wyloso- 
wania. 

Jesteśmy w możności dostawić obligacyj 
tych po najniższych cenąch a ewentualne 


ammiany przeprowadsgmy jak najrzetelniej. 

Polecenia z prowincji na. papiery te, 
jako też na inne obligacje, listy zastawne, 
renty, akcje kolejowe i bankowe, losy rzą: 
dowe i prywatne, monety: krajowe i segra-" 
niczne wykonujemy, jak zawsze, bezzwło- 
cznie po warunkach: jak najkorzystniejdzych 


bez doliczenia prowizji. 


KANTOR WYMIANY 
SOKAL i LILIEN. 
Na żądanie udzielamy rady naj- 
chętniej i najsumieninej wykonujemy '"pole- 
cenia giełdowe rzetelnie przy policzeniu 
miernej „prowizji. 


2103 6—0 


DZIENNIK ROLSKI. 


|ĘRWEŁ" 


4 
Zaraz do wynającia mieszkania ALEXANDER CHAPUIS 


na świeżem powietrzu, składającejsśuczycieł języka francuskiego, udziela 


Letnie pomieszkanie 


w Brzuchowicach, 1 mila od Lwowa mię- 


się z 2 lub 3 pokoi, kuchni z przy- lekcyj tego języka pod bardzo przystę- dzy lasem sosnowym, gdzie oraz i staw do 
nalsżytościami, przy ulicy Gołębiej 1. 9, pnemi wa! d jeee” h kapania, są dwa pokoje i kuchnia na pier- 
i oża Uprasza się o nadsyłanie łaskawych|wszem piętrze i na dole do wynajęcia. 


vis-avis willi „Zacisze“, 
jete x meblami na ozas letni. 
szowa w ogrodzie. 


być wyna- : 
Kąpiel tu [zgłoszeń pod adresem ulica Kurkewa 1. 37. 


W zielorem Machnowskiem 


tuż przy dworcu kolei Jarosławsko- 


y dwc Codziennie świeże 
Sokalskiej Zielone, 120 morgów lasu 
sosnowego 60 do 80 letniego do 


rada ać” MORELE (Aprykozy) 


Bliższe szczegóły u właścicielaj LIIL 
w Hołem, poczta Rawa ruska. Wszel- włoskie 


Bliższa wiadomość w handlu korzen- 
nym E. Kleina Rynak, lub u p. Fedoro- 
wicza restauratora ulica Dominikańska. 


Soeben erschien 11. Auflage 


Die geschwichte 


Manneskraft, 


deren Ursachen und Heilung. 


Dargestellt Ton Dr. BISENZ. 


maszynowe jako to: rznięcie, 
poleca zawsze w zapasie gotowe 


i 


żonaty, wieku lat 29, Morawiec, pracujący 
12 lat w zawodzie gospodarozym, z d 
bremi świadectwami i rekomendacją, 
dający językiem polskim, miemisckim i 
czeskim, prawie bsz familii, poszukuj 
posady zaraz lub też później. 

Oferty uprasza nadsyłać pod adresem 
E. O. poczta Zabierzów, poste restante 
Kraków. 2154 2—3 


Do sprzedania 
Dorohów w powiecie Stanisławow-| Œ 
skim t klm. od gościńca, 2—3 mile 
— |od stacji kolei Czerniowieckiej, ob- 
szaru 550 morgów pszennej ziemi 
ornej, 70 morgów łąk 1250 morgów, 
lasu wraa z propinacją i młynem. 

Wszelkie pośrednictwo jest wyklu- 
czone. 

Zgłosić się do właściciela Doro- 
hów poczta Wojniłów. 2179 1—3 


Geschlechts - Krankheiten 


MED. DR. BISENZ, 
Mitglied der med. Facwiżót, 
Wien, Stadt, Głonzagagasse 7 

(Rudolfsplatx), Vorzńiglich werden 

die scheinbar unheilbaren Falle vos 

geschwńchter Manneskraft geheilt. 
ne” Auch wird durch Correspon- 
ens behandelt und werden Medicu- 
mento besorgt. Dr. Bisenz wurde 
durch die ennung zum Univer- 
sitkta-Profeasor h. ausgezeichnet, 


morawskie 
polecają handle : 


NADŁÓWSKI i MARKIEWICZ 


w Rynku 1. 23, we Lwowie i 


ST. MARKIEWICZ 


w Rynku 1. 42, we Lwowie. 


NCOERZ * JN 


Zakład kąpielowy solankowo-borowinowy i hydroterapeutyczny 


wzięty w dzierżawę przez podpisanego od Towarzystwa lekarzy galicyjskich 
odnowieny i'na świeżo urządzony w r. b. z wszelkiemi wygodami, otwarty 
będzie od 20. maja. — Kąpiele solankowe i borowinowe, leczenie 
wodą, elektryką, oraz klimatyczne i dyetetyczne. 

Mieszkania suche, pięknie umeblowane, iazienki opalane, osobne dla 
mężczyzn i kobiet, sała do zabaw z fortepianem, kręgielnia, gimnastyka 
i pyszny park szpilkowy. — Kuchnia w zarządzie własnym dla gości 
kąpielowych, restauracji pablicznej zakład nie ma. 

Przyjęcie chorych za porozumieniem listownem. Ceny nmiarkowane. 


Wszelkie sprawunki i inne po- 
trzeby osób zamieszkałych na 
prowincji, wykonywam na ich 
zlecenia we Lwowie przy placu 
Benedyktyńskim 1. 1. 1137 3-3 


Alojza Peyersfeld. 


la 


poszukuje lekcyj bądź to na wsi 
bądź w mieście. 

Bliżsaa wiadomość w Admini 
stracji Dziennika Polskiego. 


Ukończony matnrzys 


* 


z a = Stacja kolei Albrechta (pomiędzy Stryjem a Bolechowem), oraz poczta i tele- 
Ą gre m | ry a 2 graf w miejsou. — Bliższych objaśnień udziela. f 2064 11— 0 
pad © j w 
a TIDE u a = Dr. ALEKSANDER MEDWEJ, 
= © wz A e "EJ R 
s g ROEE 5 > e lekarz i kierownik zakładu. 
2 JEDDEAISZE Br Z 
Ej Fo_z|SĘS Es bp] 
e srep A = 
r. 8 a Da.0 g <E = |= | ke A 
i zd. 2; EE ZAKŁAD NAUKOWY 
£ D z a x Ó Ó 

=, A-Aa -i 5 Ej Z u c externat i internat 

N EPpy la, = . 
F £ SES |? aż ZJ Z X utrzymywany przez klasztor Urszulanek w Czerniowcach. 
SLN aa. *|O [A 
È? GTEJEL y 2 PROPO | 
Da BETI RIN m ca S Klasztor Urszulanek w Czerniowcach, opierając sig na ustawach swoich, 
s © 3 reana © które mu wychowanie panienek polecają, rozpoczął za łaską Bożą swe dzia. 
Ek rdzy BĘ! — - Sg łanie roku 1883. Kształcąc umysł, uszlachetaiając serce i hartując wolę, 
zi p km 6 5 w ogóle nie zaniedbując niczego, co najlepsze zakłady wychowawcze w tym 


względzie czynią, pragnie klasztor przez to oddać rzetelną przysługę wszyst- 
kim wyznaniom chrześciańskim. 


m. 

Prócz religii (katolickiej i grecko-orjeatalnej), języka polskiego, nie- 
mieckiego, wołoskiego, ruskiego, francuskiego i angielskiego, wykładane będą 
historja i literatura narodowa i powszechna, arytmetyka, geometrja, geografia, 
astronomja popularna, kosmografia, historja naturalna, fizyka i chemja. Oprócz 
tego uczą się panienki: kaligrafii, rysunków, Śpiewu, muzyki, gimnastyki, 
wszelkiego rodzaju robót ręcznych, białego szycia i krawiecczyzny. 

Wykładowy język polski z uwzględnieniem niemieckiego. Na konwer- 
sację w języku niemieckim, fraucuskim przeznaczone codziennie stałe godziny. 

3.. 

Panienki Pensjonatu będą pod ustawieaną a troskliwą opieką zakonnic 
lub nauczycielek, Aby czas wolny pomiędzy naukami upływa? miło, używają 
poniak przechadzek w ogrodzie klasztornym lub po za tymże. Pożywienie 

gdzie 5 razy dziennie, zdrowe i posilne. W czasie choroby będzie każda 
wychowanka otoczona jak największą troskliwością, lekarz klasztorny zaraz 
przywołany, a rodzice zawiadomieni. 

A. 

Co niedzielę i święta wolne bliskim krewnym i osobom do tego upo- 
'ważnionym odwidzać internatki od godziny 2 do 5. po południu. Panienki 
pisują co 2 tygodnie do rodziców lub opiekunów. 2 

Wydalenie się uczennio z Zakładu na czas dłuższy nie jest dozwolone. 
Wyjątkowo mogą na czas określony przez Zakład wyjechać na święta Bożego 
Narodzenia i Wielkanoc, gdy rodzice niedaleko Czerniowiec mieszkają. 
Wakacje trwać będą od 15. lipca do 1. września. 2132 2—6 

e, 

Płaci się od jednej pensjonarki za rok szkolny, z miesięcy 10 się skła- 
dający 600 złr. w. a. Tą sumą objęte jest pomieszczenie z opałem i świa- 
tłem, nauka, (prócz muzyki i lekcyj prywatnych), stół, pranie, doktór, gimna- 
styka estetyczna i taniec, nauka śpiewu choralnego, użycie mebli i fortepianów. 

Zapłata uskutecznia się z góry w trzech działach: I przy odwiezieniu 
z wakacji; II. 1. stycznia, 8 III. 1. kwietnia, 

Opóźniony powrót ze świąt lub wakacyj nie wpływa na zmniejszenie 
pensji. Wydatków na potrzeby pensjonarki nie podejmuje się kasa klasztoru. 


DEORA natę i tiain Mih. 


Bergera medyc. MYDŁO MAZIOWE. 


Zalecone przez powagi medyczne z wielki dzeniem używane j 
wszystkich pańztyikch kala, na ý > way Dj sód 
Wyrzuty skórne wszelkiego rodzaju 


3 obliwie przeciwko chronicznym krostom, parchom, łupieżóm i wyrzutom pasoż 
tudzież na czerwoność Dosa, odmrożenia, pocenie nó i papry we a Pk, 
Mydło maziowe zawiera 40”), smoły drewnej i Tóźni się od wszystkich innych 


mt mydeł, 


uporczywych cierpieniach używa się także 
Bergera Mydła maziowo-siarkowego, 
skr wielką wartość medyczną, i różni się od innych mydeł smołowych zagra- 


Łagodniejszem mydłem smołowem do usunięcia wszelkich 
nieczystości płoi 
tudzież jako doskonałe mydło do mycia i kąpania 


iszajów i pryszczów u dzieci 
w oodziennym użycin jest: À 
Bergera Glycerynowe mydło maziowe, 
które zawiera 35*/, gliceryny, i jest perfumowane. 
> Cena kawałka każdej sorfy 35 ct. z hroszurą. 
innych medycynalnyeh i higienicznych mydeł zalecają i tuguj 
na uwagę Eae ied aa 7 ` ` "holu 8 
Bergera medye. mydło naftolowe, i naftolowo-siarkowe. Po wielu 
PRZ: e aan gnai naftol „jako środek doskonale działający 
ch skórnych, i tam stosown ie nie można użyć amoł: d 
zapacha. Cena 50 ct. 2 T y ar ; 

Bergera mydło benzoesowe 40 et. 
do udelikatnienia cery. 

Bergera mydło boraksowe 35 ct. 
na pryszcze i piegi. 

Bergera mydło karbolowe 40 ct. 
do wygładzenia skóry i dzióbów po 
ospie, tudzież jako mydło desinfekcy;- 
ne na wszystkie choroby infekcyjne. 

Bergera mydło kamforowe 35 ct. 
na żenia i reumatyzm, 

Bergera mydło żółikowe 35 et. 
na papry w głowie i brodzie, 


5 Izilowzre 


BECZUŁKI WINA 


poleca handel 


HEGELAJSKO - FOKAJSKICH WIN 


Bergera mydło tranowe 35 et. na 
choroby skrofuliczne. 

Bergera mydło piaskowe do nacie- 
rania skóry. 

Bergera mydło salicylowe 40 et. 
jako antyseptyczne mydło toaletowe. 

Bergera mydło siarkowe 35 ct, 
na pryszcze. 

Bergera mydło siarkowo-piaskowe 

5 ct. na wyrzuty skórne. 


Bergera mydło siarkowe-mleczne 


+ pó t Pa a żelaziste 40 ct. na węgry, piegi i liszaje. 
ct. doskonałe do leczenia ran. Bergera mydło spermacetowe 40 
Bergera mydło żółciowe 35 ct. e na szadikie, Pasie iati popę- w Tarnopolu, 
Beż plamy Wizobie i piegi. kane ręce. 
ergera mydło glicerynowe 25 ct. Rer 1 b łka Hegelajski stoł i o złr. 210 
gera mydło storasowe na wy- eczułka Hegelajskiego stołowego wina p . : 
Bergera mydło! żywiczne 35 et. l beczułka Hegelaj. stoł. lepsz. po ałr. 2'30 i 2:50. 


rzuty skórne zamiast mydła mazio- 
wego. Cena 40 ct. 

Bergera mydlo tanninowe 40 ct. 
przeciwko wypadaniu włosów, na po- 
cenie rąk, a w połączeniu z mydłem 
maziowem jako doskonały środek do 
porostu włosów. 

Bergera mydło tymolowe 60 ct. 

Bergera mydło ziołowe 35 et. d najwyborniejsze mydło kosmetyczne 
kąpieli aromatycznych. do mycia i kąpieli. 

Zaleca się prócz tego nowo zaprowadzone : 

Bergora medyc. mydło na zęby, 

najlepszy, najdoskonalszy i najtańszy środek do czyszczenia zębów. Cena paczki 35 et. 

Z polecenia znakomitych kliników sporządzają się Bergera mydła medy- 
eynalg e i higieniczne bardzo ściśle i są zawsze dokładnie dozowane. W interesie 
skuteceności leczniczej uprasza się, aby lekarze i publiczność domagali się zawsze 
wyraźnie mydeł Bergera. 

Główna skspedysja: Apsth. G. Hell w Opawie (Szlązk austr.) dokąd należ 
adresowa zamówienia i zapytania. Główue składy wszystkich bergerowskich myd 
wo Lwewle u pp. aptekarzy Piotra Mikolascha, Zygm. Ruokera i Henryka R]umen- 
felda. Składy większej ozęści mydeł we wszystkich aptekaoh. 2084 6—0 


przeciwko cierpieniom  gośócowym 
1 reumatyoznym. 

Bogów mydło jodowo-potasowe 
gard 


1 beczułka Hegelaj. stoł. aromat. po złr. 2'70 i 3:—. 
1 beczułka Samorodnego wytrawnego po złr. 4'30. 
1 beczułka Ermeleki Bakator, stołowego po złr. 2—. 


1 Ceny rozumieją się franco z beczułką okutą żela- 
>. znemi obręczami, z opłaconem portem pocztowem, tak, że 
łaskawy odbiorca żadnych innych kosztów nie poniesie. 
Kupując wina osobiście tylko u producentów z Tokajskiej 


€t. na puchlinę gruczołów, ból 

ła, wole, tudzież na przypady 
gośćcowe i reumatyczne. 

Bergera mydło jodowo-siarkowe 

et. przy wrzodach syfilitycznych. 


Proszę 
„0 łaskawe zlecenia. 


2066 5—0 


Fabryka wyrobów betonowych. Agencja i skład wszelkich artykułów budowlanych 
NC. ZIELENINY DEL 


inżyniera w Krakowie, ulica Krowoderska poleca 


Materjały: Asfalt, Cement, Cegły zwykłe, Cegły ogniotrwałe, Wapno hydrauliczne, Gipa, Glinka ogniotrwała. 

Pokrycia dachowe: Papa, Cynk, Miedź, Dachówki ceglane, Dachówki Żelazne iane emaliowane, Dachówki żelazne kute emaliowane, Dachówki 
cementowe, łupek, Cement drzewny. Wykonuje pokrycia. A 

Wodociągi 1 kloaki: Rury żelazne, Rury ołowiane, Rury steingutowe, Rury ciągnione, Rury cementowe, Closety, Pisoiry, Muszle zlewne, 
Zamknięcia hermetyczne, Całe urządzenia wodociągów. j 

Posadzki: drewniane, żelazne lane, marmurowe, cementowe, steingutowe, metlachowskie, „Terrazzo*, asfaltowe, betonowe, Klinker. 

Wyroby 1 budowle betonowe: Nagrobki, Posadzki, Schody, Gzemsy, Muszle pod rynny, Balustrady, Ozdoby arohitektoniozne, Rury i Rynny, 
Trotoary, Słupy kilometr., Słupy graniczne, Żłoby, Mosty, Przepusty, Kanały, Domy. 

Konstrukcje żelazne: Trigery, Szyny, Blacha fal. do sklepień, Żalnzje stalowe, Kroksztyny lane, Okna, Odkosy, Żłoby, Ławki, Sztachety. 

Rozmaitości: Maty trzcinowe, Architektoniczne ozdoby z terracoty, Architektoniczne ozdoby z cynku, Architektoniczne ozdoby z cementu, Masa 
platynowa przeciw wilgoci, Piecee kaflowe, Piece żelazne i t. d. i wszelkie inne w zakres budownictwa wchodzące. 

Daje wszelkia wyjaśnienia. — Plany 1 kosztorysy w razie dojścia obstąlunku bezpłatnie. 2109 8—17 


PAROWA FABRYKA STOLARSKA 


BRACI WCZELAK 


we Lwowie, ulica Łyczakowska |. 27. 


przyjmuje zamówienia na roboty budowlane, portale, urzą- 
dzenia sklepów, kantorów i umeblowania 
wykonuje na życzenie pp. stolarzów i budowniczych wszelkie roboty 


listwy oporowe, parkiety, posadzki deszczułkowe, listwy $ 
do podłóg itd. 


jowemi, obrońca w sprawach karnych, 


adwokata dr. Srokowskiego we Lwowie, 
ulica Halicka 1. 46. 


K. F. POPOWICZA (C miesiaca świeży transport 


FRANCISZEK SMOLKA 
jego życie i zawód publiczny 
skreślił 


KAROL WIDMANN. 

Dzieło to opracowane według zwierzeń ustnych, listów i innych źródeł 
tak rękopiśmiennych jako i drukowanych wychodzió będzie w zeszytach Ł0 
arkuszowych, drogą prenumeraty, nakładem Stefana Huczkowskiego dyrektora 
drukarni Stauropigjalnej we Lwowie. 

Prenumerować można u wydawcy: Stefana Huczkowskiego w kan- 
celarji stauropigjalnej pod 1. 5, przy ul. Ruskiej albo u Karola Widmanna 
sekretarza Towarzystwa archeologicznego we Lwowie. 

Prenumerata wynosi za I-szy zeszyt dwa złr. w.a., za nast 
w. a., ostatni zeszyt będzie rozesłany bezpłatnie. 


struganie, profilowanie ita. 


obitki, profile czyli karnesy, $ 


ępne po 1 złr. 
2175 1—3 


ç 


Zu haben in Hapka e opo ci — pm rt Byd koy aty. ARARA NARANATTARARATARARAA Kiwia wy rana J 7 J Wygrane gwa- a i 
Ima | OO (CZEREŚNIE Ważne dla prowincji. Koneypiemt adwokacki | een | Cznajmienie |ratie raw. | 


500.000 mark. nie 17. i 18. lipca. 


szczęścia. 
Zaproszenie do udziału 
w szansach wygrania 


w wielkiej przez rząd krajowy gwarantowanej loterji pieniężnej, 
w której 


10 milionów 402.000 mark 


z pewnością wygrane być muszą. 

Wygrane tej korzystnej lbterji pieniężnej, która według planu tylko 100.000 
losów zaj iera, są następujące, mianowicie: 

Najwyższa wygrana wyfąii ewent. 500.000 mark. 


władający dobrze trzema językami kra- 


poszukuje posady na prowincji. 
Bliższa wiadomość w kancelarji Wgo 


2164 2—3 


Biuro WYWIAdOWCZE nanczyc elskię a 
Z. KRZYŻANOWSKIEJ 


Lwów, ulica Wekslarska I. 4 
poleca 


pp. nauczycieli prywatnych, nauczy- 
cielki różnego stopnia wykształcenia, 


bony różnej narodowości, towarzy: *remja 800.000 mar wygran, 4000 mark 
szki do podróży dla starszych lub Wo > WIE an JA U 107 wygran. po 3000 
rych dam, nauczycielki na wakacje, a Z zy) 8.000 " sę wygram, „po 
ochmistrzynie i panny służące, 1 ME a pS eho00 * A wyka: 
Przyjmuje każdego czasu uczące się 2 wygrane pę : i z 
panienki i do różnych zakładów nauko- 3 wygrane po 
wych uczęszczające, na stół i stancję i 2 wygrane po 
zapewnia takowym opiekę macierzyńską, 1 wygrana po 
pomoc w naukach, lekcje języków i mn- 6 wygran. po 
zyki, wygodne pomieszczenie za bardzo 12 wygran. po 
mierne wynagrodzenie. 2078 8—8 1 wygrana po 
oora a n e sang m 22 wygran. po 
? r i wygrana po 
wygran. po 
Thé Purgatil-Chambard)| | | = sem: p 
l ———>OD0 


te wygrane przychodzą 
rozstrzygnięcia. 
Pierwsze ciągnie 


T7: 
i kosztuje na to: 


Cały los oryginalr 
Pół losu oryginaln. 
Cwierć losu orygie 
Te przez państwo 

mesy) rozsełają się za f 
Każdy udział biorą 
państwa opatrzony plan 
natychmiast urzędową lie 
Wypłata i rozs 
wprost interesantom naty 
mm Każde zam 

wego uskutecznić, albo 


muzza Uprasza a 
udawać się 
dq 


ZIÓŁKA PRZECZYSZCZAJĄCE 


Pana CHAMBARD. Paryzu 


W skład których wchodzą wyłącznie 
rosliny i kwiaty, 
stanowią Środek 
przeczyszczający , 
najprzyjemniejszy 
i najtańszy. Oso- 
by, bez różnicy 
płci i wieku, mo- 
go zażywać 
bez oderwania się od zajęś. Użycie ich 
oswobadza od zafiegmienia i żółci, które 
się od czasu do czasu skupiają w żołądku; 
utrzymują one stolec wolny, podniecają 
funkcye trawienia i eyrkulacyę krwi uła- 
twiaja. Własności te sprawiają, że użycie 
ich skutkuje pomyślnie przeciw : zawrotom 
głowy, migrenom, mdłościom, biciu serca, 
niestrawnościom, zatwardzeniom i wszel- 
kim dolegliwościom, pochodzącym z zafleg- 
mienia kiszek lub żołądka. 
We LWOWIE w aptekach: pp. K. Mixo- 
LASCHA, NABLIKA I KRZYŻANOWSKIEGO etc 


podczas ciąży albo w połogu na 


z zaufaniem do 


Samus] 
Bankiera i wł 


% Tysiąq 


sę cj hey wk a życzących 
sobie dyskrecjoualnego leczenia, 
przyjmuje ż zaręczeniem najści- Bardzo niewiel 


Ślejszej tajemnicy w kurację, tu- 
dzież Pań z lepszych domów chcących 
sob ierażną pomocą lokarską i należytem 
pielęgowaniem szczęśliwiy przebieg połogu 
zapewnić, azarazem takowy w ścisłej taje- 
mnicy za domem odbyć, pomieszoza u siebie 
na czas pot:zebny pod dyskrecją; od kilku- 
nastu lat praktykujący lekarz i akuszer. 
z którym oBobiście lub też listownie pod 
adresem: „B. Dzion*, ulica Piekarska 
l. 6, porozumieć się można. 2041 16—? 


_ „BIRIUBZE 


SKŁAD KAWY WE LWOWIE 


Chorążczyzna 1. 22 na dole, obok łaźni 
Dncheńskiego. 


(ARTUR KOŚCICKI) 

sprzedaje dla tego dobrą i wydatną kawę 

tak tanio, albowiem sprowadza takową 

bezpośrednio od producentów z południo- 

wej Ameryki, gdzie lat dziewięć bawił 
i osobiście zawiązał stosunki. 

2020 Kosztuje we Lwowie 32 —0 
L kilo złr. ESO, 1-55 i 1-GO. 
Na prowincji 
4", kilo zł. 'z"zO, SiS RO 
franco. 


" elągi 
2T Podgwarax 


Największa liesba c 
krwi i chorobę żołądka. 

Oznaki tego cier 
ziarnek harbuzowych lub i 
okowy pod oczyma, wychud 
nie, brak apetytu na przemi 
po pewnych potrawach. Po 
śliny do ust, kwasy - żołądka s 
nieregularny stolec, swędzenie w dolcu 1 w nosie, kolki, 
w brzuchu, gasiqnpie kiucia i ściskania w kiszkach, bicie serca, 
menstruacji, osłabienie i t. d. 

Preparacja nieprzewyższonego środka, w formie nie pozostawiającej żadnego 
smaku (pigułki) odbywa się w jednej a najlepszych aptek królewskich. —. 

Przy zamówieniach uprasza się o podanie wieku paojenta. 

Za poprzedniem nadesłaniem należytości w kwocie 6 złr., za przekazem 
pocztowem i listem rekomeńdowanym nadesłany zostaje środek franco, za pobraniem 
pocztowem nie frankowany. Wszelkie zamówienia i inne pisma adresować należy 
2036 g-26 


burczenie i falowanie 
nieprawidłowość 


‘| jeddynie o Minerva-Droguerie in Danzig. 


IWONICZ 


Szczawy słono-alkaliczne, jodowo-bromowe. 


Zakład położony w powiecie Krośnieńskim, w okolicy górzystej 410 metrów nad 


poziomem morza, dokoła lasem świerkowym otoczony (stacja klimatyczna). 

Wody Iwonickie zalecane bywają przeważnie w cierpieniach skro- 
fulicznych i skórnych, w chorobach kobiecych, zapaleniach stawów i cierpie- 
niach kości. 

Kąpiele jodowo-bromowe, borowinowe, igliwiowe, zimne z natryskami, 
żętyca, skład wód mineralnych, apteka w miejscu. 

Łazienki z komfortem urządzone. 

Zakład posiada 600 pokojów, hotel, 5 restauracyj, czytelnię, strzelnicę, 
zakład gimnastyczny, doborową orkiestrę, salę balową, dwa fortepiany, bilard, 
zakład fotograficzny. Urząd pocztowy i telegraficzny w miejscu. 

W pierwszym i trzecim sezonie od 20. maja do 20. czerwca i po 20. 
sierpnia ceny mieszkan o jedną trzecią część zniżone; chorzy opatrzeni świadec- 
twem ubóstwa potwierdzonem przez c. k. Starostwo, bywają tylko w pierwszym 
i trzecim sezonie przyjmowani i od taksy uwolnieni. 

Wysyłkę wód Iwoniekich, soli, ługu i mułu na rok 1884 objął dom 
handlowy J. Wentzla w Krakowie, do którego z każdem zamówieniem zgła- 
Bzać Się należy. Wszelkie inne zamówienia załatwia i broszury rozsyła bezpła- 
tnie Zarząd zdrojowy. 2073 5—0 

Otwarcie kolei transwersalnej ze stacją w Iwoniczu nastąpi 1. lipca 
1884 roku, komunikacja do 1. lipca: Z Krakowa koleją do Tarnowa, dalej po- 
wozem; albo do Rzeszowa, dalej pocztą. Ze Lwowa koleją przez Przemyśl do 
Zagórza, dalej powozem lub pocztą do Iwonicza. Od 1. lipca b. r. z Krakowa 
koleją przez Tarnów do Iwonicza, ze Lwowa zaś przez Zagórz do [wonicza. 
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O 


Zd W DWÓR RANSE G“ HENRYK BADERLE i Spółka wo Wiedniu 


ćwierć mili od dworca kolei Jaro- 
sławsko-Sokalskiej w pszennej glebie, III., Mathaeusgasse Nr. 6 


T SIN ou Jong ay wyszczególnieni na I. międzynarodowej farmaceutycznej wystawie 
morgów 14K, morgow pasvw1S A, 
dobrze skomasowanych, wraz z propi- BĘ" złoty rr raedalernm TE- 
nacją i odpowiedniemi budynkami jest ————,- 
z wiosną 1885 r. do wydzierżawienia. IMPORTERZY i 

Bliż czegóły u właścicielal$ herbaty, rumu jamaika, araku, koniaku, malagi, madery, scherry, 
EE eisd P ana poczta Rawal$ portwajnu, lacrimae christi, allkantu, fondiljonu, „muskatelera, 
rnska, Wszelkie pośrednictwo wyklu- małmazji, pajaretu, valdepennas, pedro jimenez i wina bordeaux 
czone. 2126 4—6 polecają konsumentom specj alności swoje 


AT Cognac, Bisquit Dubouchć % Co. 
Sprzedaż by dła do chow U. najbardziej rozpowszechnioną markę koniakową, wykazującą rocznej: : 


konsumcji dwa miljony litrów, a której monopol posiadamy na 


KAN TOR WYMIANY 
c. k. uprzyw. galic. 
Akcyjnego Banku Eipotecznego 


kupuje i sprzedaje 
wszystkie efekta i monety 
pod warunkami najprzystępniejszemi 
5, Listy hipoteczne 


jako też 


5”, Premiowane listy hipoteczne, 


„Do teraźniejszego zasiewu 


© 
Turnips (Rzepa) 
oryginalna angielska 
w 3 gatunkach kilogram po złr. 1:40, 1:50 i 1:60. 


Rzepa pastewna 
czyli ściernianka 


biała okrągła i biała długa kilogram złr. 1 
poleca w najpewniejszych gatunkach 2694 5—7 


GŁÓWNY SKŁAD NASION i ROŚLIN 


Na arcyks. kamerze Cieszyńskiej| jesi 


do naj Ia os Austro- Węgry, ahas c 2127 6—0 HA a anin pca SEE DE EYE Ea 
rocznych, części J 4 4 E re wediu rawa z dnia l. SE LE O . 
"derskiej, częścią krzyżowania shor- E Malaga Sect dla celów me ycyny BT p zajwyż! PORET. z dnia 17. pe 1871, mogą być użyte 
thorn-holevuderskiego. odznaczony najwyższą nagrodą przez Jury I międzynarodowej ' , 


do lokowania kapitałów fanduszowych pupilarnych, kaucyj małżeń- 
skich, wojskowych, na kaucje służbowe i wadja, 


są w tym kantorze do nabycia. 
Meg. Wszystkie polecenia z prowincji wykonują się bezzwło- 
oznie po kursie dziennym bez doliczenia prowizji. 2004 51—0 
Szlgzk austri. gGasazczóB0 DGA BGB 0 
L. 32.301, 


ŁOSZENIE LICYTACYJNE. 


Celem wydzierżawienia dochodów mytniczych przy drogach krajowych na rok 1885, ewentualnie zaś po koniec roku 1887, przeprowadzone będą we właściwych Wydziałach 
powiatowych rozprawy licytacyjne. i 4: | kody z , 
' Termina pomienionych rozpraw oznaczą pojedyncze Wydziały powiatowe, w czasie wszakże pomiędzy 87m sierpnia a końcem września b. r. 


Wykaz stacyj mytniezych wystawionych na licytacyę w roku 1854. 


Cena wywołania 


wystawy farmaceutycznej i według świadectwa c. k, stacji doświad- 
czalnej w Klosterneuburgu mający wielką wartość z powodu 
zawartego w nim bogactwa kali i kwasu fosforowego. 


Dostać można we wszystkich większych handlach korzennych i deli- 
katesów i prawie we wszystkich aptekach i cukierniach w Galicji 


Również do aprzedania są stadniki 
tych samych ras, właściwie do stanowienia. 


Bliższa wiadomość u 2155 2—4 


Areyks. dyrekcji kam, w Cieszynie 


(stacja pocztowa, telegr. i kolejowa) 


sz we Lwowie, plac Marjacki liczba (l. 33 


Na morg Iwysiewa się 1'/, kilogramu. 
Cennilkhnażądanie franco. 
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Droga krajowa Nazwa stacyi U wagi 


złr. w. a. 
N Przeginia duchowna 414 
Kraków-Chełmek Krakowski Kaszów 736 z domkiem 


Branice 625 
Babice 
Chrzanowski Podzagórnie 
Chełmek 
Goryczkowce 


z domkiem 


Czyżyny-Cło 


„iż, Ika tala 


Wadowice-Sucha Wadowicki 


Skawce f ¢ 
6.155 zł. i 
Pomianowa z domkiem E 
Gnojnik i r 
IL Słotwina-Brzesko-Nowy-Sącz Brzeski KATE Duar Wa. GR, | 54. z domkiem | 
Góra Just 7 
Kurów z domkiem | Ò 
«" iG a a oe 0a 22 1 MMI 
Dębica- Nadbrzezie Mielecki Rzyszki ; ł 
Tarnów-Szczucin Dąbrowski Radwan z domkiem ig 
8.722 zł. m 
r Staromieście z domkiem || 
P A sk |= A Maik AD E | o 
> Rzeszów-Nadbrzezie 3-07 Jasionka z domkiem E 
18 5 Kolbuszowski Sokołów z domkiem "8 
| i E a E EA e e o e M Ź nn e R e " 
P 2935 t |] Oaa a WI 
19. | Sano 9 * 3 Olszany 1500 B 
20. - v. Praa zę yski Przemyśl 1900 i i 
z z aaa 
3.400 zł. 
Słkiew-Mosty-Krystynopol Sokalski Błotnia 1436 z domkiem 
Żółkiew-Mosty-Krystynop 300. PAWUMI =". MEPYW OREW 3489 daniem l 
3.925 zł, i 
j S Stawczany 1130 z domkiem | k 
Z da-H Grodecki 2 | m 80 | 7 e a z=domkem T TE naa X 
IOWA oSzany m o l i Porzecze 900 z domkiem 4 
i Bobrecki EP OW |" | śl 450 | 
26. Lwów-Rohatyn SA Spilczyn 600 z domkiem | 
or. A Lwowski Em ika B Dawidów 1525 z domkiem | 
4.605 zł. | | 
Kudobińce z domkiem 
Zborów- Załośce Złoczowski Młynowce Z domkiem | 
Załośce z domkiem 
Złoczów-Brzeżany Bohutyn i Rozchadów 
| - 8550 zł. 
l Tarnopol-Podwołoczyska Tarnopolski Smykowce 3017 | | 
IX d Rohatyn-Brzeżany Tarnopo Zagrobela 6772 z domkiem | 
Smykowce-Suchostaw Skałacki Kane e a s OPER | 
i Panasówka | 
12.909 zł. ' 
. A l 
Tyśmienica- Kołomyja Tłumacki PLAN > domkiem | 
X R Tyśmienica z domkiem i 
Sielec- Zaleszczyki Horodeński Raszków z domktem 
Serafińce z domkiem ` 
7.260 zł. | 
A Czortków 1700 z domkiem | 
Xi Monasterayska- Czortków O llowski Dzuryn 1100 z domkiem I uoyegyd 501 1 
Buczacz- Tłuste Koszyłowce 804 Ira! 
ła 3.604 zł. 741 | 
| Zakluczyn-Niedzica | Nowosądecki Gołkowice 2628 z domkiem | R 


2628 ał | 


za Przeworsk-Kańczuga Przeworsk 1703 


1.703 zł. 


Podając powyższe ogłoszenie do publicznej wiadomości, Wydział krajowy oznajmia zarażem, że do dnia 30. września b. r., przyjmować będzie także oferty zbiorowe na 
ałe grupy wykazem objęte. 
S Do ofert tych dołączyć należy wadyum licytacyjne, które wynosić ma 10, łącznej kwoty wywołania. Każda oferta ma być należycie opieczętowaną i zawierać oświad- 
zenie, że oferentowi znane są wszystkie warunki licytacyjne i że wszystkim tym warunkom w zupełności się poddaje. Wyjątkowe lub wątpliwej treści zastrzeżenia, uwzględnione 
ie będą. Na kopercie oferty, wymieni podający nazwy tych stacyi, o których dzierżawę się ubiega. | 

Otwarcię ofert zbiorowych nastąpi dopiero po nadejściu wyników licytacyjnych z właściwych powiatów, porównanie zaś tychże odbędzie się w obec komisyi przez í 
Fydział krajowy wyznaczonej. 


Bliższej wiadomości o warunkach licytacyjnych powziąć można w Departamencie IV5* Wydziału krajowego lub też w kancelaryach Wydziałów powiatowych. 


1 Rady Wydziaiu. krajowego Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz z Wielkiem Księstwem Krakowskiem. 


We Lwowie, dnia 28. czerwca 1884 r. GRO'TT. 


6 DZIENNIK POLSKI. ` 


Maszynista-drukarz, | 


Oraz gecer, (Żonaty racujący od lat 
kilkunastu w neat zakładach w krajn 
i zagranics, posiadający cblabne świadec- 


L. 32.869/84. 2165 8—3 4h a à a 
OB IES // CZENIE t Niniejszem mam zaszczyt zawiadomić, iż moją od 1. listopada 1876 roku 
; ° istniejącą w Samborze 


BĄ Najtaniej WH ;e23 4—6 względem wydzierżawienia dockodów mytniczych na drodze DRUKARNI E; 


M Paai ih ira W R 3 A 16 = krajowej Bęłzecko-Jarosławskiej, z dniem 1. lipca 1884 r. przeniosłem do 
Pita Poias do Administracji „Dzien Chiflony l Shirtingi Z powodu, że trzykrotna licytacja o dzierżawę dochodów Gródka pod Lwowem, 


mytniczych na drodze krajowej Bełzecko-J arosławskiej w Jaro- zaopatrzywszy takową w znaczną ilość nowych czcionek i nową pospieszną prasę 
Augsburgska, jestem w możności każde powierzone mi zamówienie wykonać 
szybko, czysto, bezbłędnie i po najsłuszniejszej cenie. 


NA 4 Add 4444 181 1 


ZAWAŁÓW | 
ZAKŁAD YODOLECZNICZY 


połełony w okolicy Szwajcarskiej, ma 
nia najlepsze, kuchnię własną 
wydorową i przyjmuje chorych za 
| porozumieniem listownem. Rheuma- 
ma, słabości nerwowe, cierpienia 
kobiece, wszystkie katary etc.. leczą 

się tu z najlepszym skutkiem. 
Poczta w miejscu, telegraf w Podhaj- 
caoh. 2059 8—0 


sztuka 24 metry — 40 łokci polskich 
po złr. 7, 7:60, 8, 8-75, 960, 10'40, 12, 13-40, 
łokieć po ct. 14, 15, 16, 18, 20, 22, 24, 26, 28, 30 i 32 


sławiu, Bełzcu, Płazowie, Cieszanowie, Oleszycach i w Woli 


zapałowskiej nie doprowadziła do i pożądanego rezultatu na || Upraszając o łaskawe zanotowanie mego nowego adresu, pozostaję z poważaniem 
mocy nchwały Rady Wydziału krajowego z 4. lipca 1884 r., Jan Czaiński 
w handlu płócien i gotowej bielizny Szef Departamentu komunikacji wydzierżawi ostatecznie z wol- |$ 2166 2—3 wydawca i właściciel drukarni w Gródku. 


Ri dl L p nej ręki pomienione dochody mytnicze, a to bądź ryczałtem [iw 
Jana Riedla we Lwowie. M. M. ROTTEN 


całą grupę bądź też osobno pojedyńcze stacje mytnicze. 
Termin wydzierżawienia oznacza się na dzień 15. lipca 
1884 r. od godziny 9. do 11. przed południem. 20) 3 $> 
| | Do tej pertraktacji, która odbędzie się w Departamencie | dyplomowany inżynier, były docent politechniki 
IVtym Wydziału krajowego, zaprasza się przedsiębiorców ma- w Zurychu, 
Gumi i pęcherze rybie jących chęć ubiegania się o powyższą dzierżawę z wyłącze- Berlin. S. W. Kóniggratzerstrasse 97, 


i ó nie są uprawnieni ie- 
najpewniejszą prezerwatywa prawdziwa francuska, tuzin po 1, 2, 3, 4 i5 zir. mern ty ch, którzy ba mocy ustaw Tarki do zawie 
Specjalności damskie tuzia po złr. 2'50, ochraniacze od pomazań (w formie [rania obowiązujących umów. 


przyjmuje poszukiwanie i spieniężenie 


m | pAskÓW) sztuk Ir. 2-50, ła nod dyskrecj Błanióni G Ami j a . j „AB ( n 
R pak "e DT wode P gin nod agaaa, 7a Robramem „Gammivsacen | Nadto wyłączeni są od ubiegania o tę dzierżawę dotym.. patentów wynalazczych 
SysIenł aIMAG)! ZZ EK DĄ R 1 czasowi dzierżawcy Chaim Wolf, Leib Rauch, Jakób Reisner, umep 3 dk TN. f 
P m 9 z 79 Efroim Matzner i Saul Herzig, którzy, dopuściwszy złamania s ws h = jua i "E e eri licencyj. 
znajdzie umieszczenie od 1. N BED J EB | kontraktu, na mocy wyżej przytoczonej uchwały Rady Wy- a umożliwienia Korespondencji w języku polskim oznacza się 
sierpnia b. r. ne a uz © A 0o działu krajowego, raz na zawsze wykluczeni zostali od wszel- p A m repr ck Czeszera we Lwowie ulica Teajolan 


kich przedsiębiorstw krajowych. 
Z Rady Wydziału krajowego 
Królestwa Galicji i Lodomerji z Wielkiem Księstwem Krakowskiem. 
We Lwowie, dnia 4. lipca 1884 r. 


Grott. 


A a 


jakoteż 
mające gwarancję krajową z 2ma ciągnieniami rocznie jakoteż 


specjalne windy do młocarń ręcznych 
wszelkie gatunki listów zastawnych 


do poruszania wszelkiego rodzaju młocarń, dalej 
młynki do czyszczenia zboża 
Towarzystwa kredytowego ziemskiego i banku hipotecznego 
kupuje i sprzedaje pod najkorzystniejszemi warunkami 


poleca jako specjalność 
fabryka maszyn rolniczych 

KANTOR WYMIANY 2153 2—0 
SOKAL i LILLIEN. 


Wiadomość w Administracji 1 bo FENILAIN jest niezawodnym środkiem do wy- 
= : S ienia moli wraz z zarodkami. 
„Dziennika Polskiego“ pod a- tep Flakon 60 cnt. 1489 8—0 


ai A „daj. 
esem: A. M 248 124 papier ochranisjący futra, suknie, książki 


oj zz i t. p. przedmioty od moli. 
J. MILIKOWSKIEGO 


Sztuka 8 cnt. 
Ziółka amntimolowe, są nieocenionym naby- 
(P. STARZYK) 
we Lwowie. 


tkiem do przechowania większych ilości sukien. 
Arcydzieła poetów polskich z objaśnie- 
niami Tomik I. 


Kilo 8 złr. 
Wreszcie Piżmo, Kamfora, Paczula, Olej terpenty- 
nowy, Naftalina, są do nabycia w dowolnej ilości 


w fabryce chemiczno-kosmetycznej 


JANA IHNATOWICZA. 


i ty Składy własne fabryczne we Lwowie, ulica Halieka 1. 25; 
Piotr Pa: lak, w Krakowie Sukiennice 120; orar nabyć można w aptekach w Prze- 
| ~ek- profesor gimnazjalny. myślu p. Nahlika; w Jaresławiu p. Wisłockiego; w Rzeszowie p. Karpiń- 
Cena 70 ct., z przesyłką pod opaską 75 ct. skiego i w droguerji p. Zacharskiego; w Stanisjawowie p. Macury; w Tar- 
Do nabycia we wszystkich księgarniach nopolu p. Jamrógiewicza; w Samborze p. Marosza ; w Kołomyi p. Stenzla; 
| w kraju i za granicą. w Miełcu p. Pawlikowskiego; w Tarnowie pp. Biczelki i Pion. 


Antoniogo Malczowskioge 


„MARJA“ 


$ 
Wsłępem, żywotem poety i objaśnieniami 
f opatrzył 2124 4—8 


UMRATH £ (SM. PRAG-BUBNA. 


Skład dla Morawy w Bernie, Króna Nr. 62, 
zj » Węgier w Buda-Peszeie, Waitznerring 60. 


Katalogi gratis. , 2092 3—12 


in a ia Tę IC AIR W : 


= a 


(ies. król. uprzyw. gal. kolej Karola Ludwika. 
OGŁOSZENIE. 


Ruch pociagów na kolei lokalnej Jarosławsko-=Sokałskicj 
odbywa się począwszy od dnia 6. lipca 1884 r. podług następującego rozkładu jazdy. 


m A A O M 


a A 


Z Jarosławią do Sokala Z Sokala do Jarosławia 
yi ih Pociąg p Pocit 
k ; mięszan D ; 
B Stac y e Ne 408 E Stac ye mięszany 
i id U. i L kl. sa 
s 


Zegar buda-peszteński Zegar buda - peszteński 


Sokal (Restaur.) 


l Kraków ; 5 Kryst l 
i rystynopol . 
Jarosław 14 Ostrowi 
Podwołoczyska 21 Zużel 
i Lwów z 24 Belz 
Jarosław 38 Korczów 
f 45 Uhnów 
` Jarosław (Restaur.) 55 Zielona 
10 Surochów | 
l 18 | Bobrówka 64 | Rawa ruska *,* z i : ; 


, 29 | Nowa grobla 70 | Huta zielona . 4 


37 Oleszyce 75 | Werchrata 
i 44 Lubaczów > 89 | Horyniec 
54 Basznia : 97 Basznia ż . : : 
zj Wadi y 107 | Lubaczów ; . . . . 
rata 114 Oleszyce P . 
81 | Huta zielona , 122 wa grobla 
~ awa ruska *,* ; y x 134 Bobrówka A 
A E ; s f 14i Surochów - 
; 181ONna e 
| 106 Uhnów 151 Jarosław (Restaur.) o : . 9 | 
| : =) zd Jarosław 
130 | Zużel l HEN. ce 
137 Ostrów Podwołoczyska . 
142 |  Krystynopol Jarosław 
Pe zę E Kraków 


151 Sokal (Restaur.) 


Liczby oznaczone czarną obwódką |___] wskazują porę nocną od godziny 6. wieczór do odziny 5. minut 59 rano. | 
| Zegar Buda-Peszteński wskazuje 20 minut później w porównaniu z lwowskim 10 4 minut później w porównaniu z zegarem Krakowskim. 
| ** Stacje obiadowe dla obydwóch pociągów w Rawie Ruskiej. | 
. _ Z powyższym dniem rozpoczęło się we wszystkich wymienionych stacjach przyjmowanie do transportu podróżnych, pakunków, tudzież 
przesyłek pospiesznych i zwyczajnych, — ©0 do tych ostatnich jednak z następującemi ograniczeniami: 
Na stacji w Zielonej przyjmowane będą przesyłki zwyczajne tylko wtedy jeżeli obejmują całe wagony. | 
Na stacjach w Bobrówce, Baszni, Horyńcu, Werchracie, Hucie Zielonej i Zużlu nie przyjmuje się wcale transportów bydła żywego. 
Towary eksplodujące nie będą do transportu przyjmowane w żadnej stacji.. | | 
Taryfę dla transportu podróżnych i towarów przejrzeć można we wszystkich naszych stacjach. — Tam także, jako też i u podpisanej 
Dyrekcji ruchu we Lwowie, lub w ekonomacie jeneralnej Dyrekcji w Wiedniu można takową nabyć po cenie 30 ent. 


Lwów w lipcu 1884 roku. 1s5>relzcja TUCHU. 
-f : A E E EEEE O O E E Am A s 
Wydawca i redaktor odpowiedzialny : Józef Laskownioki. Papier z fabryki czerlańskiej, I. Związkowa Drukarnia we Lwo: i 


" 


